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| zostaje: Paryż pod względem tego co się 4 
"| je poza obrębem jego warowni, przecenianie 
a 1<giłswoich, ogromnych wprawdzie ioshgsalaike- 
-abych organizacyą i pozbawionych dowództwa 
*« zdolnych jenerałów, nie pozwałają ludowi pa- 
| «pyskiemu ani przypuścić nawet myśli zakoń- 
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UIN rąby mógł rząd roztoczyć wierny obraz poło- 
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jakąby wznieciła w Europie myśl ta szatańska. 


Jącą dla zwycięscy zakończenie wojny. A je- 


z tak różnorodnych żywiołów: żołnierzy, ocho- 
tników, mieszczaństwa, tak mało karna, nie zło- 


zwycięstwo, ile kosztować może z obu stron 


jak wojska najezdnicze przebywać będą w kraju. 


ale nie sama koalicya była jej podstawą i 
tarczą ; zasada legitymizmu, uczucie potrzeby 
jakiego takiego ustalenia bytu Francyi, tra- 
dycya jęszcze wówczas świeża i przewaga ży- 
wiołu mieszczańskiego, dały szerszą podstawę 
odbudowanemu tronowi Ludwika XVIII nad 
bagnety koalicyi. Zresztą, Francya uległa orę- 
żowi całej Europy a nie jednego tylko pań- 
stwa. Stan jej wtedy mniej był upokarzający, 
niż byłby dziś z restauracyą napoleońską lub 
jakąbądź inną władzą od Prus ustanowioną. 


mioną, zubożoną, socyalnie rozstrojoną i po- 
litycznie podupadłą? Oto nowy okres wstrzą- 
Śnień i rewolucyj. Są to jednak dalsze na- 
stępstwa dzisiejszej wojny i dalsze następstwa 
rozstroju, który przeszkodził narodowi liczne- 
mu, bitnemu i zasobnemu wydobyć ze siebie 
Siły zdolne stawić czoło nieprzyjacielowi. Naj- 


Przedewszystkiem zajmuje, jest sposób zakoń- 
czenia wojny, jeźli Prusy zechcą obstawać przy 
twardych warunkach swoich, jak się na to 
zanosi. Któżby je zresztą zmusił do złagodze- 
ma żądań, skoro zasada nieinterwencyi przy- 


Waco wychodz oodulęduie wieczór (wyjywiny zdadziele i daie awiątociua. 
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obrócić się musi, 


reiia ajg? pokojem upokarzającym. Niema 
i aryżu ani w Tours zgromadzonej 
reprezentacyi naródu francuskiego, przed któ- 


żenia Francyi i poddać pod jej 
nie pokoju albo wojny. ; 

Nie widzimy więc na prawdę sposobu wyj- 
ścia z tego położenia, a szanse pomyślnego 
wątpliwe, 
że niemożna brać ich w rachubę. Z trwogą 
więc i ciężkim żalem wyczekujemy chwili, gdy 
os wojny ostatecznie rozstrzygnie się pod mu- 
rami Paryża, a może w samych jego murach. 
Zamiar ogłodzenia Paryża, który zdawał się 
być niewykonalnym, dziś jak przekonywa ści- 
słe obsaczenie tego miasta, dałby się przy- 
wieść do skutku, ale zachwiano się w nim 
w głównej kwaterze pruskiej przed zgrozą, 


wyrok pyta- 


du. Kiedy p. Rodicz przed 6 tygodniami miano 


p. Alesaniego, Włocha, jako pierwszego radzcę na- 
miestnictwa, niejako reprezenta żywiołu włoskiego. 


ściśle z ministerstwem, zwłaszcza odkąd p. Lubi- 
A jeżeli nie przekleństw ludów lęka się bru-|sza, podesta Budny, którego za ministeryum da- 
talna siła nowoczesnych Dźengishanów, to mo- 
że obawia się trudności wyżywienia wojsk o- 
blężniczych przez tygodnie albo i miesiące, 
może obawia się niewygód kampanii zimowej i 
zagęszczających się w obozie niemieckim cho- 
rób. Zdobycie zatem jednej lub dwóch waro- 
wni okalających Paryż i wtargnięcie siłą do 
miasta, zdaje się być jedyną drogą, zapewnia- 


nowany został marszałkiem sejmu w Zadarze. 
państwa, teraz idzie razem znowu z prawicą prze- 


konstytucyi w drodze legalnej. Lecz tem śmielej 
podnoszą tak zwani Włosi w Dalmacji głowę prze- 
ciw rządowi, znajdując tak wielkie w centralistach 
wiedeńskich poparcie. 


żeli przyjdzie brać szturmem jedną część mia- 
sta po drugiej, jeżeli armia paryska złożona 


Z nad Baltyku 19 października. 


Dziwna jest zgodność wszystkich dzielnic pol- 
skich w zapatrywaniu się na obecnie toczącą się 
wojnę. I w naszej nadbaltyckiej krainie, obejmu- 
Jącej tak zwane Kaszuby, którą wielu za ostatnią 
ku północy wysuniętą i na pół straconą wedetę 
polską uważać zwykło, te same szczere sympatye 
dla nieszczęśliwej Francji, co wszędzie pomiędzy 
ludem polskim, spotkać można. Nikt powiedzieć 
nie może, że one są skutkiem sztucznej jakiej agi- 
gitacyi. Miasta i miasteczka nasze są ogniskami 
żywiołu giermańskiego; znaczniejsze dobra ziem- 
skie wszystkie już przeszły w obce ręce; z szkół 
naszych język ludowy prawie całkiem wykluczony; 
większa część nauczycieli i duchowieństwa albo 
nic albo mało tylko umie po polsku i w duchu 
giermanizacyjnym działa: a jednak, mimo tylu prze- 
ciwnych wpływów, lud nasz klęski Francyi uważa 
prawie za swe własne. Nawet gazety polskie do 
rozbudzenia ducha tego przyczynić się nie mogły, 
a to z tej prostej przyczyny, że mało kto je trzy- 
ma, wyjąwszy z rzadka jakie pisemko ludowe: al- 
bowiem sztuka czytania i jeszcze więcej dokładne- 
go rozumienia książkowej polszczyzny, dzięki szko- 
łom naszym, nie zbyt często się znachodzi. Tak 
więc nie z drugiemi dzielnicami Polski ludowi nad- 
baltyckiemu wspólnego nie zostało, jak tylko mowa 
licznemi giermanizmami skażona, i wiara katolicka, 
do której szczerze jest przywiązany, Ale to też 
wystarcza, aby niejako instynktowo przeczuwał, że 
sprawa, którą krwią i mieniem wspierać musi, nie 
jest jego sprawą. Przykro mu jest, że ma się przy- 
czyniać do poniżenia narodu katolickiego, który, 
bądź co bądź, dotychczas najlepszą zawsze był 
podporą dla OjeaS., i do zgotowania mu podobne- 
go iosu, jaki jego samego spotkał, a do którego przez 
całe sto lat przywiązać się nie mógł, 

Interesujące nastręcza się tu porównanie. Alza- 
cya protestancka i niemiecka nie może się oswoić 
z myślą, że ma być oderwaną od katolickiej Fran- 
cyi, podczas gdy lud tutejszy kaszubski, o którym 
dość często nawet rządowe sfery utrzymywały, że 
nie jest polski, smuci się raczej niżeli cieszy z po- 
wodzenia sztandaru, pod którym młodzież jego 
walczy. Czy sama w sobie większa jest żywotność 
żywiołu polskiego od niemieckiego? czy też rząd 


ży broni i zamieni Paryż w widownię walki 
barykadowej? Jak okropnem będzie wtedy 


ofiar w walce rozpaczliwej! 

A czy już na tem koniec? Bynajmniej. Ja- 
kikolwiek rząd byłby potem ustanowiony z ra- 
mienia pruskiego — nie dłużej on się utrzyma, 


Restauracya Burbonów utrzymała się lat 15, 


Cóż więc czeka Francyę pokonaną, ujarz- 


liższem zaś następstwem, które w tej chwili 


w prawie publicznem Europy, oddaje 


słabszego na łaskę silniejszego i jest istotnem | francvski więcej uwzględniał właściwości obcopię- 
ulegalizowaniem bismarkowskiego axiomatu: 


- Ambasador austryackiłks, Metternieh uwiado- 
mił dziś w ze telegraficznej ministęryuw spraw 
AR dal KĘ zagraniczny „fe wraz z rządem narodowym fran- 

L.CO 1 "|euskim przenosi się ż Tours do Clermont-Fer- 
prówincyi Auvergne, Fakt ten dowo- 
Prusacy coraz większy zaczynają zajmo- 


broni nie chcą przystać, które tylko na ich szkodę 
R, 


Bawi tu obecnie namiestnik Dalmacyi jenerał- 
porucznik bar. Rodicz, który jako rodowity Sło- | sad 
wianin, władający kilkoma językami słowiańskiemi, 
potrafił nietylko uspokoić powstańców w Kotarze, | p 
ale co większa zyskać sympatye Słowian dalmac- 
kich, Lócz w tej małej Dalmacyi istnieje obok Słu- 
wian, drugie bardzo ruchliwe stronnictwo, niby wło- 
skie, w gruncie rzeczy biórokratyczno - szmerkn- 
gowskie, które silną rozpościera agitacyę, aby 
przeciwnika swego jenerała Rodicza usunąć z urzę- 


wany został namiestnikiem Dalmacyi, dodano mu 


Lecz p. Alesani zaczął podobno działać jako na- 
czelnik stronnictwa, nieraz wbrew zamiarom i żą- 
daniom namiestnika t. j. robił politykę na własną 
rękę. Słowianie podnieśli krzyk, aby go oddalić. 
P. Alesani rzeczywiście usuniętym został z Dal- 
macyi, a obecnie Słowianie w Dalmacyi trzymają 


wnego oskarżano o popieranie powstańców, mia- 
Stropnictwo Lubiszy, które opuściło dawniej Radę 


ciw centralistom pragnąc przeprowadzić zmianę 


ździernika 


Rok 1870. 
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i łą bateryę narodowego napoju; a tak cała scenajļswoje miejsce; instalacya jego taką wywołała opo- 
miennych poddanych swoich? Ostatniemu zdaniu |zakończyła się godnie po teutońsku. W ogóle po-|zycyę, że trzeba było żandarmów i wojska na po- 
nikt zapewne nie zaprzeczy; ale i pierwsze mimo między wszystkiemi przemysłowcami w ciągu tej|moc. Oponenci ustąpić nie chcieli, aż rozkazano 
wszelkich przeciwnych pozorów niemniej jest pra- |wojny najlepsze interesa robią oberżyści. nabijać broń i kolbami utorować drogę administra- 
wdziwe, zważywszy z jednej strony sprężystość i| Po kąpitulacyi sedańskiej spodziewano się nie- |torowi. 13 osób przywieziono w kajdany „kutych 
bezwzględność pruskiego rządu w przeprowadzeniu zwłocznego i zupełnego poddania się Francuzów. |do Hildesheim, komenda z 30 ludzi obsadziła Hor- 
giermanizacyjnych zamysłów swoich i brak tej bro- | Ale, że to nie nastąpiło, dla tego główną cechą |sum. Dziś tutejsze główne dzienniki podają całą 
ni odpornej, jaką dają zamożność i przewodnicy | trzeciego stadium patryotyzmu naszych niemieckich | odezwę zgromadzenia katolików w Fuldzie, protestu= 
światli; ż drugiej zaś strony ciągle owe oglądanie współobywateli jest pewne zniechęcenie, które |jącą przeciw niesprawiedliwemu postępowaniu z do- 
się rządów francuskich na lud od czasu pierwszej | w skutek późnej pory jesiennej i nie zbyt różowych |czesną władzą Ojca świętego, które piętnują jako 
rewolucyi, na bogactwo, kwitnący przemysł i wy- | listów, nadchodzących z obozu, codzień jeszcze ro- | zbrodnię przeciw rządom bożym i ludzkim. 

kształcegie wyższe Alzacczyków. śnie. Podług listu żołnierza polskiego z pod Metz, 
M wceale nie było tak trudno dowieść, że|który czytałem wczoraj, pomiędzy wojskiem pano- 
cały dzisiaj tak wygórowany patryotyzm niemiecki |wać ma jak największe znużenie, i prawie gwał- 
townie domagają się, aby wojna jak najprędzej się 
zakończyła. Gdyby Francuzi mogli się choć tylko 
cztery tygodnie utrzymać i jaką taką akcyą rozwi- 


Paryż 3 października (balonem). 


czną nie pa 
sżej. Polski, 
czuję, iż d 
burmistrz n 


ei na niego przyjdzie. Są tacy spry- 
codzień mię- 


Drugie stadyum patryotyzmu, gdy już walka się 
rozpoczęła, objawiło się w składkach mniej więcej „gwardyę miejską“ (garde urbaine) z ludzi mają- 
licznych, w tym przeważnie celu i z tem życze-| Wczoraj głoszono o kapitulacyi Bazaina na tej|cych więcej jak lat 50, do utrzymania pikar hal 
niem, aby obrońcy ojczyzny jak najkrócej się spra- | samej zasadzie, co kapitulacya Sedanu; pewna zna- |w mieście. Ja należę do IX okręgu i mam Siedli- 
wili — bo dłuższą walka mogłaby przyprawić o| czna firma handlowa miała odebrać wiadomość te |sko na ulicy Miromesnil Nr 3. Prezesem Rady fa- 
straty materyalne. Kntuzyazm ciągle się wzmagał legraficzną, że Bazaine tylko z armią a nie z twier- milijnej tego grona rycerzy naszego cyrkułu, jest 
w miarę wieści o nowych zwycięstwach; każde ob- |dzą kapitulował. Jedno i drugie tak zagadkowe, |hr. Tocqueville, a sekretarzem Valbesen go: 
chodzono strzelaniem z pukawek, wywieszaniem |że nie daję wiary, chociaż wiadomość o kapitula- |gdyś konsul w Warszawie. Mamy dła parady 6 
chorągwi, illuminacyą i wybijaniem szyb Polakom, | cyi prędzej prywatną aniżeli urzędową może dojść |starych karabinów i 30 pałaszy; te składają nasz 
jeżeli podobnych objawów radości hie dali. nas drogą. Bazaine, jak dodają, byłby już dawniej (?) |arsenał. Dopiero we środę przypada dzień mojej 

„Do rozbudzenia tego ducha niemało przyczy- | kapitulował, gdyby nie oczekiwał rychłego zawar- służby i dowiem się na czem ona zależy. Zdaje 
niają się pastorowie protestanecy, którzy, zdaje |cia pokoju. Wiarogodniejszemi starania p. Burnside | się głównie na pilnowaniu w nocy mieszkańców od 
Sẹ, treść kazań swoich więcej z Gazety Krzyżo- | o rozejm, chociaż bezowocne. Że życzenia Ameryka- | złodziei, ostrzeganiu o pożarze itd, ale ia co wra- 
wej i Norddeutsche Allg. Zeitung niżeli z biblii | nów równie Francyi jak Niemcom sprzyjające tchną |cam zawsze około północy do domu, mogę zaświad - 
czerpią. Nie można się dziwić temu w kraju, gdzie pokojem, nie może zadziwiać; ale Burnside dzia- czyć, że o tej porze prócz kota i psa, nigdy ni- 
panujący obie władze, tak duchowną jak świecką, |łał bez polecenia urzędowego. Tyle jednak jest|kogo nie spotkałem: zdaje się więc. p uży- 
w osobie swojej łączy i Oberkirchenrath tylko od-| pewnego, iż publiczności niemieckiej bardzo nie|cie broni nie nastąpi. Nosimy kepi z gwiazdką 
dział w ministerstwie oświecenia stanowi. Zdaje |w smak, że roztrzygnięcie odwleka się od dnia do|z sukna amarantowego , dla odróżnienia od gwardyi 
slę, że chciano i katolickich biskupów użyć za na-|dnia. Nie zajmują jej już codziennie ogłaszane bu- narodowej, która nosi kepi z numerem batalionu 
rzędzia do celów świeckich, zniewalając ich do wy-|letyny o zajściach mniejszego rzędu. Przy tem ci-| Mówią, że Prusacy 8go października mają ata- 
dania politycznych listów pasterskich; ale jeżeli | sza o pośrednictwie, ujemny wpływ na tutejsze o |kować miasto, ale temu nie wierzę, bo to na nic- 
rzeczywiście taki miano zamiar, zawiedziono się, | czekiwania wywierająca, wiele zdradza niechęci, pa-|by się nie przydało. Wzięcie Paryża, mogłoby ich 
gdyż w niczem nie wykroczyły one przeciw ducho- | raliżując poniekąd upojenie sobą, do którego zaczęto | wiele kosztować; zostawią wszystko czasowi, znu- 
wi katolickiemu. Szczególniej podobał się u nas| nawykać. Rzeczpospolita hamburska, miniaturowe żeniu, zpiechęceniu. Pomimo tego wszelkie ostroż- 
z wielkim taktem ułożony okólnik X, arcybiskupa państwo, gdyby miało polityczne znaczenie równa- | ności nakazane na przypadek bombardowania. Na 
Ledóchowskiego. Jeżeli się zdarzyły pojedyncze Jące się jej ważności handlowej, chętnieby wzięła | każdem piętrze woda, kupy piasku; dziedzińce z 
wypadki pewnego serwilizmu, jak np. w Gdańsku, | udział w opozycyi z Bawaryą i Wirtembergią, albo- | bruku ogołocone, albo piaskiem grubo zasypane 
gdzie się w stowarzyszeniu Piusa jednemu z księ-| wiem czując już teraz złe i dobre strony wstępu| W tych dniach nastąpi dekret rządu regulujący 
ży podobało nazwać Francuzów bandytami, zbo- przymusowego do związku północnego, a zważając, |stosunek lokatorów z właścicielami domów i kto 
jecką hołotą itd.; lub gdy: dyrektor seminaryum |co się dzieje w zabranych krajach Szlezwiku, Hol-|wie, czy nie będzie nakazane rozwiązanie wszy- 
duchownego mówiąc przy rozpoczęciu kursów o|sztynie i Hanowerze, przewidując przytem, że to|stkich kontraktów; bo i jakże ma płacić 20,000 fr 
potrzebie pokory chrześciańskiej, nie znałazł sto- | następstwem nieuniknionem, umie cenić wzdraga- |ten, który i 20 centów nie zarabia na sklepie. 
sowniejszego przykładu nad teraźniejszych Fran- | nie się Bawaryi i Wirtembergii przed wasalstwem|  Pojmujecie, że w politykę się nie wdaję; wolę 
cuzów, którzy niby dla braku tej pokory nie chcą | Prus. wam dać wyobrażenie o naszym dostatku i opisz 
otworzyć wspaniałomyślnemu monarsze bram swej| Wspomniałem już o systemie opodatkowania | obiad wczorajszy: bulion na kuchni norwegskiej : 
stolicy. ani przyjąć łagodnych warunków pokoju :| pruskim, wyciskającym grosz ze wszystkiego. Otóż marchewką i kalarepą, sztuka mięsa z ogórkami 
takie i podobne wybryki dzieją się. z pewnością |dziś już twierdzą, że za lat kilka zamożność te- pieczeń barania na zimno z marmeladą ze śliwek. 
przeciw woli władzy duchownej, ale w obecnem |raźniejsza klas Średnich spadnie do poziomu tych-|deser wspaniały: ser czester, gateau de pórigord, 
położeniu nie ma ona środków, by im zupełnie|że klas w Prusiech. Liczna biurokracya pruska, |gruszki i kawa. Spacery nasze ograniczają sia 
zapobiedz. i AE A waląca się bezpośrednio za zaborem, takim cięży | wałem fortecznym. Najczęściej objeżdza się koleją Pra 

Zapał patcyotów niemieckich przemienił się w | brzemieniem i w sobie sama tak pedantycznie nu- |lazną wokoło miasta, aby widzieć uzbrojenia coraz 
prawdziwy szał, gdy nadszedł telegram -o kapitu-|dna a mitrężąca, że sami urzędnicy pruscy opo- | potężniejsze, mnóstwo żołnierza i działa ogromnej 
lacyi sedańskiej. Jeden ze znajomych moich, który wiadają przykłady nie do uwierzenia, o których pod | wielkości. Na bulwarach kurzawa, bo pogoda z 
właśnie w tejże chwili znajdował się w hotelu względem administracyjnym, finansowym itd., pó-|cudna, a nie są teraz skrapiane, Zaczynam wątpić 
miasteczka powiatowego, kędy znakomitości miej źniej wolno mi będzie może wspomnieć. aby Paryż nawet po latach wielu, wrócił do stanu 
scowe schodzić się zwykły, był świadkiem nader Korzystając z $ 19 pokoju wiedeńskiego, za-| w jakim był przed trzema miesiącami. Obyczaje 
drastycznej sceny. Uniesieni zapałem patryoci por- |strzegającego wolne do 30 listopada 1870 r. wy- |także nadchodzą republikańskie, już się nie posyła 
wali cylindrowe swe kapelusze, jeden posługiwał | chodźtwo z północnego Szlezwiku, a obawiając się, |damom sac de bonbons, ale sac de charbons de 
się nawet kapeluszem mego przyjaciela, i z wiel-| że $ 5 pokoju praskiego zostanie czczą literą, | bois, który 20 franków kosztuje; zamiast ananas, 
kim impetem pod sufit rzucać je zaczęli, krzycząc, | mnóstwo teraz osób rzuciło się do Danii, i wychodźtwo główkę kapusty, lub wielkiego kalafiora. Panie na- 
co tchu, słało wiwaty dla króla i wojska, w któ |trwa ciągle, wyludniając kraj: opuszczają siedziby i | sze grają w bezika na gramy masła, a nie na pienig- 
rych to objawach radości chcąc nie chcąc i przy-|mienie ze łzami i zgrozą, przekonawszy się, że sa- | dze, których łatwiej dostać. Kto ma w zapasie 10 fun- 
jaciel mój udział brać musiał. Niebawem wezbra- | mowola Prus, urągając się z całego Świata, drwi|tów masła należy do arystokracyi. Teatra oddawna 
ne uczucia wspaniałomyślnych Giermanów wylały |z własnego podpisu, skoro chodzi o zabor krajów | zamknięte, a od 1go tego miesiąca dyrekcyejpożegygły 
się w całej powodzi wymyślań i szyderstw przeciw | pod płaszczykiem gwarancyi własnego bezpieczeń- | wszystkich aktorów, tancerki i śpiewaczki. Wagóle 
Napoleonowi i Francuzom. Gdy znajomy mój do|stwa. y można powiedzieć, że ze złota robią teraz ołów a 
tego rodzaju demonstracyi posunąć się nie mógł| Na zakończenie parę słów o małej wojnie w |jedyną zabawą jest mustra: mustrują się też” 
i nie chciał, jegomość pewien zawołał na niego: | Hanowerskiem. Tameczna gmina katolicka w Hor- | wszystkich placach i bulwarach. Idąc wczoraj Bas 
Warum rufen Sie auch nicht, pereat? a oraz kil-|sum w obwodzie Hildesheim wybrała sobie wbrew | plac Karuzelu spotkałem maszerujące szere ? zez 
kanaście twarzy groźnie zwróciło się przeciw. nié-| woli biskupa duchownego Bode. Biskup naznaczył | fants de Paris od lat 9 do 16, było tego ze 4,000. 
mu. Jedynie przytomność umysłu uratowała go kapelana Schmitz. Skarga poszła do Rzymu. Oj-|używavi są do posyłek przy ambulansach na wa- 
może od czynnej zniewagi reprezentantów  cywili- | ciec święty przyznał biskupom słuszność i odmó- |łach i bastyonach. Jedyną literaturę składają dba 
zacji niemieckiej, gdyż zakomenderował nagle ca-|wił. Skutkiem tego przybył kapelan Schmitz na|niki, mała ich liczba zatrzymała format atkusz0- 
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był jakiś pozór dobra publicznego, który zasłaniał , pokazał. Przyjdzie zapewne chwila, że ucisk doj- 
niesprawiedliwość grabieży; ale Rzym jest stolicą dzie do szczytu, że opuszczenie Rzymu stanie się 
powszechnego kościoła, jego zakłady duchowne | dlań koniecznością; lecz wtedy jawną będzie rze- 
dla wszystkich służą narodów. Naród więc włoskijczą nawet dla najzaślepieńszych, po czyjej stronie 
nie może sięgnąć ręką po te zakłady, nie krzyw- | jest prawda. 

dząc interesów całego katolickiego świata. Wszyst- | Doszła tu wieść, że biskupi wszystkich uarodów 
kie rządy, mające katolickich poddanych, mogłyby |porozumiewają się między sobą w celu obmyśle- 
słusznie o taką krzywdę się upomnieć. „Z drugićj |nia środków. ratowania Papieża. Już jest ich koło 
strony, chcąc te zakłady uszanować, trzebaby wy-|250 zgodnie działających, i chcą podobno walkę 
rzec się zamiaru zrobienia Rzymu stolicą państwa | świętą ogłosić, nową krucyatę na wyzwolenie Rzy- 
włoskiego. Miasto całe jest przepełnione tego ro-|mu. Przyszła ta wieść ze Szwajcaryi, gdzie jest 
dzaju zakładami, tak iż nie byłoby miejsca na re- | zbiegowisko wielu katolików chroniących się od 
zydencyę królewską. Trzebaby chyba nowe miasto | prześladowania tak z Włoch jak i z rewolucyjnych 
zbudować obok dzisiejszego, jak to szczerze wy- | okolic Francyi. Rządy nie przyjmą niewątpliwie u- 
znali przysłani urzędnicy. Powtarzam to z dzienni- |działu w takiej krucyacie, ale popędu powszechne- 
ników rządowych i masońskich, jednomyślnych w |go ludów katolickich powstrzymać nie zdołają. Je- 
tój mierze. Cóż tedy rząd ma począć? Wielkie się |Źli jest taka wola Boża, rzecz się stanie; w każ- 
toczą narady. Król, osobiście niewyzuty z religij- |dym razie będzie to pierwszy związek chrześciań- 
nego uczucia, ma wstręt do środków gwałtownych |skiej polityki w Europie, która dziś zgasła ze szczę- 
i skłania się do odwłoki. Zresztą charakter osobi- | tem. Rządy się jej wyrzekły, ludy mogą ją wskrzesić. 
sty króla i jego dziwną stoicką obojętność malu- 
je szczegół następny: 

Gdy po przybyciu delegacyi rzymskićj do Flo- 
rencyi toczyły się narady w obecności króla, gdy 
jedni byli za jego wjazdem do Rzymu, a drudzy 
za odwłoką, „on nagle się odezwał do jednego z 
przybyłych Rzymian: „A propos! czy są w tćj po- 
rze dobre polowania w okolicach Rzymu ?* 

Prócz króla większość ministrów jest także za 
odwłoką. Nie chcą oni mnożyć trudności zewnętrz- 
nych, i tak już wielkich. Dyplomacya europejska 
zrazu się dość obojętną pokazała przy wkroczeniu 
do Rzymu; lecz żywo rozbudzone uczucie katoli- 
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rzyć Z nich barykady i zasieki, po za któremi chcie- 
li się może bronić. 

Wszystkie te barykady były tak niezgrabnie zbu- 
dowane i wszystkie zasieki mogły wojska nasze Z 
taką łatwością ominąć, 1ż sama obrona ich, jeśli 
rzeczywiście bronić ich postanowili, do czego jed- 
nakże nigdzie nie doszło, byłaby kosztowała wiele 
bezowocnych ofiar. Możną tu było widzieć znowu 
po owych barykadach zbudowanych nieregularnie 
i bez celu i po owych zasiekacb, urządzonych po 
drogach na małą skalę, jak bezmyślnie i bez żadnego 
pewnego i stałego kierownictwa prowadzą Francuzi 
w ogóle całą tę wojnę. I chociaż dotychczas je- 
szcze niektóre wojska francuskie pojedyńczo biją 
się z niesłychaną walecznością i z największem 
poświęceniem się, w ogólności prowadzą Francuzi 
wojnę tę niegodziwie. 

Przybywszy na wysokość Boissy, ujrzeliśmy na- 
gle przed sobą w niezbyt wielkiej odległości całe, 
ogromne morze domów Paryża. Trzej moi towa- 
rzysze, wszyscy, oficerowie pruscy, którzy jeszcze 
nigdy Paryża nie widzieli, wydali okrzyk radości 
na widok jego; a to ich uczucie zwycięzkiego sza” 
łu łatwo można sobie wytłumaczyć — mnie 
pobudzał widok ten, czego nie mogę zaprzeczyć, 
do różnych poważnych rozmyślań. Jak często i 
chętnie przebywałem przedtem w tem mieście, ileż 
pouczających i ciekawych chwil spędziłem w jego 
koszarach i zakładach wojskowych, iluż miłych 
biesiadników i dobrych towarzyszów broni liczyłem 
w szeregach francuskich oficerów, a teraz tchnęło 
to wszystko nienawiścią ku nam. i to tak straszną 
i zaciekłą nienawiścią, i ja sam nie powinienem | 
pragnąć nic innego i niepragnąłem też, jak tylko 
aby nasze ciężkie baterye wymierzyły szybko i 
skutecznie straszny swój ogień na to miasto, tak 
iżby wreszcie nasza czarnobiała choręgiew pruska 
mogła powiewać dumnie na placu Tuilleryów. 
cóż nie wyszło już z tego morza domów rozto- 
czonego przed nami, w pośród którego za pomocą 
He dobrych i przy pogodan błękitnem, go 

ennym mogliśmy rozróżnić wyraźnie 
Notre Dada, Sc - Frag PJ 
„ lleż zasług położonych około postępu c wilizacyi 
ileż świetnych wynalazków a nn Š 8 
Rawy jj > cały tann. miasto, do którego -zbli Ą 

się teraz w szybkim i zwycięzkim odzie 
Dobrze pół godziny jechaliśmy go grabiedia waglea 
Boissy, i tak długo mogliśmy wyraźnie obejmować 
okiem cały Paryż, aż zakręt drogi i gęste drze” 
wa zasłoniły nam widok na to miasto. © = > 

„Piękny most łańcuchowy, który prowadzi p 
Villeneuve przez nie bardzo szeroką w tem miej 
scu Sekwanę, wysadzili Francuzi w powietrze i 
pruski most pontonowy musiał go zastąpić. Całe 
Villeneuve było zupełnie opnszczonem przez mie- 
szkańców. Nie został ani jeden człowiek, ani jedno 
zwierzę domowe; wszystkie domy stały puste i bez- 
ludne, drzwi i okna potrzaskane, słowem, gdzie 
tyłko rzuciłeś okiem, wszędzie cisza i pustki! Nie 
można było dostać ani kęsa chleba dla ludzi, ani 
ziarnka owsa dla koni, i tylko uprzejmy oficer, u- 
łan, udzielił z kolumuy prowiantowej, która odpo- 
czywała tutaj, nieco posiłku dla nas i dla zwierząt 
naszych, inaczej bylibyśmy się musieli dobrze wy* 
głodzić. Tak samo było i we wszystkich innych 
miejscach, do których przybyliśmy. Wszędzie wi- 
działeś tylko żołnierzy wszelkiego gatunku broni 
z 11, 6, 5 praskiego i z 2 bawarskiego korpusu 
% owym niezliczonym zastępem potrzebnych j nie” 
potrzebnych powózek, po wsiach, po drogach i po- 
lach, zresztą ani jednego człowieka, wyjąwszy ja” 
kiego F rancuza, przymuszonego przemocą do pro- 
wadzenia powózki, który gniewnie i groźnie stąpał 
obok konia, strzeżony pilnie przez żolnierzy. Woj- 
ska nasze starały się jak najlepiej urządzić w 0- 
puszczonych wsiach i owych rozlicznych wspania- 
łych zamkach i eleganckich willach, które się tu 
napotyka na każdym kroku. Żołnierze sypiają czę” 
sto na sofach z czerwonem aksamitnem pokryciem, 
które naturalnie są teraz podarte i stresznie za- 
brudzone; w eleganckich buduarach Paryżanek wiel- 
kiego Świata, gospodarzą pruskie dragony i ba- 
warscy szwoleżery, biblioteki służą za stajnie a 
kosztownemi rzeczami wszelkiego rodzaju bywają 
wzniecane przez brodatych żołaierzy, którzy służą 
za kucharzy, ogniska w opuszczonych kuchniach, 
a nieraz także podtrzymywane drzewami z oranże- | 
ryi, jeśli niema w pobliżu innego paliwa. Wyborny | 
owoc i winogrona w wielkich ilościach, toż świeże ; 
kartofle i jarzyny znoszą nasi żołnierze z ogro- 
dów a z pola snopki owsa dla swych koni — po” | 
dostatkiem, — mięso, chleb, ryż i kawa bywają do” | 
wożone przez niezliczone kolumny prowiantowe i | ` 
wydawane z magazynów i tak wojska nasze żyją | 

$ 
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wy, inne dla braku papieru, wychodzą w półar- 
kuszku; dalej Correspondances znalezione w Tuile- 
ryach, nareszcie broszurki takie np.: jak Crimes 
de Vempire. Słychać tylko zawsze o panu Badin- 
guet co znaczy Napoleon III, bo uciękł z Ham pod 
nazwiskiem murarza tego nazwiska. Niewiele traci- 
cie, że dzienników nie odbieracie, zbieram je 
od 15go, to jest od chwili przerwania komunika- 
eyi, i prześlę je wam, jeżeli takowych zażądacie. 


Doniesienie z Neufchateau potwierdza zwycięzką 
wycieczkę Bazaina w d. 14 b. m. z Metz dokona- 
ną, o której wspominał już wcześniejszy telegram. 
W każdym razie położenie wojska pruskiego oble- 
gającego Metz nie musi być godnym zazdrości, je- 
żeli kolumny oblegające ciągle są zmieniane, nie- 
mogąc wytrzymać nieustannych trudów i alarmów 
kilkakrotnie każdej nocy powtarzanych, bez u- 
szczerbku siły ducha i sił fizycznych. Zdaje się 
ze Paryż zaczyna przybierać tę samą zasadę, albo- 
wiem według datowanej z Wersalu 22 b. m. de- 
peszy króla Wilhelma do królowej Augusty, Fran- 
cuzi zrobili w d. 21 z Mont Valerien wycieczkę 
w sile 12 batalionów i 40 dział, lecz po trzechgo- 
dzinnej walce pod Malmaison wparci napowrót zo- 
stali w promień swych fortów. Jenerał Podbielski, 
który obszerniejsze w urzędowym swym raporcie 
o tej wycieczce podaje szczegóły, twierdzi, że w tej 
potyczce zdobyto na atakujących 2 działa polo- 
we i wzięto sto jeńców. Odparcia w takich oko- 
licznościach nie można uważać za zwycięztwo nie- 
przyjaciela, gdyż odwrot jest naturalnem następwem 
przedsiebranej akcyi; wycieczka bowiem w 12 batalio- 
nów nie może mieć pretensyi do złamania sił nie- 
przyjacieiskich i przerznięcia się; jest to po prostu 
dywersya dla niepokojenia i nużenia przeciwnika. 

Rząd w Tours stwierdza, że Chataudun poddał 
się nieprzyjacielowi w d. 18 bm. po heroicznym 0- 
porze i wtedy dopiero, gdy miasto zostało zbom- 
bardowane i obrócone w perzynę. Oddaje on po- 
chwałę energicznej i patryotycznej postawie miej- 
scowej gwardyi narodowej łącznie z dzielnymi wal- 
nymi strzelcami paryzkimi. W ogóle gwardye na- 
rodowe, jak pisze Avenir national, w krótkim cza- 
sie ogromne uczyniły postępy. Bataliony, które jak- 
by z pod ziemi wyszły, manewrują we dwa lub trzy 
tygodnie z precyzyą i wprawą starych żołnierzy. 


Lafertć St. Aubin (pod Orleanem) 
12 października 


Wszystko koło nas się coraz bardziej zachmu- 
rza; od tygodnia biją się ciągle Francuzi z Prusa- 
kami w okolicy Orleanu, a tu do nas chronią się 
bagaże i rozbitki często okropnie wystraszone. W czo- 
raj o 8ej wieczorem straszny krzyk się rozległ : 
wojsko ucieka! co po całodniowym huku armat 
zdawało się prawdopodobnem. Szczęściem były to 
tylko bagaże, ranni żołnierze i konie, w towarzy- 
stwie gawiedzi uciekającej z Orleanu. Oficer ko- 
menderujący bagażami odebrał rozkaz cofnięcia 
się, aby korpus mógł zmienić front; przestraszyło 
to mieszkańców Orleanu i zaczęli uciekać, gdzie 
kto mógł, pchając masą swoją tabor ten aż do La- 
ferté. Dzisiaj o Sej zrana znowu rozlega się huk 
armat; przez całą noe wojsko i artylerya przyby- 
wały koleją na pomoc.... Co tam dzisiaj się sta- 
nie, Bóg jeden wie. Siły francuskie są znaczne w 
tem miejscu, ale mają do czynienia z liczną kawale- 
ryą pruską i przeważną ilością działa. Wyprawa 
pruska w tę stronę, ma na celu zajęcie żyznej 0- ckie w Europie skłania i rządy do czynniejszego 
kolicy, aby zaopatrzyć w żywność armie stojące pod | zajęcia się tą sprawą. Pewien tu w Rzymie dyplo- 
Paryżem. Można sobie łatwo wyobrazić niepokój i| mata, który się zrazu dość niegrzecznie wobec Pa- 
troskę w jakiej tu żyjemy, i niebezpieczeństwo na | pieża był znalazł, szuka dziś środków złagodzenia 
jakie się jest wystawionym wśród uciekających tłu- |tćj sprawy i przywrócenia dobrych stosunków z 
mów i maroderów, tej najsmutniejszej kategoryi | Ojcem Świętym. On także wyznał śmiało w pou- 
żołnierza. fnéj rozmowie, że jego stanowisko wobec rządu 

O 5ej wieczorem. W tej chwili wracam z dwor- j włoskiego ma być na zewnątrz bardzo grzeczne, 
ca kolei, gdzie wysiadło 10 tysięcy garde-mobile z|ale w istocie wcale popierać go nie ma. 

ołudnia i jenerał Martineau z całym sztabem.| Większa jeszcze jest trudność ze strony rządu 

pieszyli oni na pomoc Orleanowi, a tu już kolej | pruskiego. Wiadomo, że Garibaldi udał się do 

przerwana dzisiaj. Jenerał telegrafował natychmiast, Francyi w porozumieniu ze swym rządem. Jak- 
po dwakroć, nie odpowiedziano; więc nie ma wąt-|kolwiek wszystkie pobudki téj wycieczki nie są 
pliwości, że i telegraf już w ręku Prusaków. ... Przy-|dziś jeszcze zupełnie wyjaśnione, zdaje się rzeczą 
pewną, że rzął włoski chciał tą pomocą okupić 


puszczają, że jutro może tu przyjść do bitwy. Je- 
nerał wysłał podjazdy z adjutantem swoim, aby do-|zezwolenie Francyi na zajęcie Rzymu. Może chciał 
tarł do Orleanu.... i przytem drogę utorować do odzyskania Nizzy, któ- 
W nocy Ściągnęło tu, jak mówią, ze stotysięcy |ra jak była odstąpiona Francyi za pomoc przeciw 
wojska, wszystko okropnie zbiedzone ... i nie tęgie| Austryi, tak mogłaby być oddana Włochom na po- 
wrót za pomoc ich przeciw Prusom. Garibaldi wię- 


na duchu.... Orlean zajęty... bitwa nieunikniona, 
dziś lub jutro.... : céj od innych musi mieć odzyskanie Nizzy na sereu, 
bo sam jest rodem z tego miasta. Za temi naj- 
bliższemi powodami można się innych bardzićj u- 
krytych domyślać. Rząd włoski rad był zapewne 
pozbyć się wraz z Garibaldim żywiołu rewolucyj- 
nego, a ten znowu może karmić nadzieję, że po 
wyzwoleniu rzeczypospolitćj francuskićj zdoła oba- 
lić za jój pomocą rząd monarchiczny we Włoszech. 
Ale wracam do trudności z Prusami. Już przebą- 
kują dzienniki o wymianie not dyplomatycznych 
między gabinetem włoskim i półnoeno-niemieckim 
z powodu wycieczki Garibaldego. Rząd włoski się 
tłómaczy, że ta wycieczka jest zupełnie prywatna, 
w którćj om nie ma najmniejszego udziału. Ale 
dzienniki mówią, o ile mi wiadomo, że ta wymów- 
ka nie została przyjęta. „Dajcie pokój tym dziecin- 
nym wymówkom, miał niedawno hr. Arnim powie- 
dzieć. Mogliście igrać tym sposobem z rządem Na- 
poleona, który był waszym wspólnikiem; mogliście 
mówić to samo królowi neapolitańskiemu, Papie- 
żowi lab innemu włoskiemu książęciu: ale my z 
sobą żartować nie pozwolimy. Jeżeli z Francyą nie 
jesteście w przymierzu, dajcie nam pewną gwaran- 
cyę.* „Jakiejże chcecie gwarancyi?* zapytano. „Za- 
bierzcie przynajmnićj Nizzę.* Na takie dictum a- 
cerbum nie wiem, co włoski rząd odpowie. 

Otóż przy takich dyplomatycznych tradnościach 
gabinet włoski zupełnie ducha stracił. Rady mini- 
strów na niczem zwykle się kończą, a nie mogąc 
się zgodzić, postanawiają czekać okoliczności. Je- 
den Sella mówi i działa odważnie. On chce kro- 
ków stanowczych, chce zajęcia Nizzy, chce nie- 
zwłocznego przeniesienia stolicy do Rzymu, i wszy- 
stkich następstw w programie rewolucyjnym za- 
wartych. W razie oporu gabinetu grozi mu jego 
wywróceniem, pewien będąc poparcia radykalnego 
stronnictwa. 

Tymczasem Lamarmora przygotowuje w cichości 
nowe prawa dla Rzymian. We wstępnej jego ode- 
zwie jest uświęcona zwrotka o zgodności władzy 
duchownej Papieża i jego niepodległości z interesami 
narodowemi. Dzienniki katolickie żartują sobie z lek- 
cyi moralności, jaką on daje Papieżowi; a rewolucyj- 


raków 24 paźdz. Z okręgu wyborczego 
wiejskiego Cieszanów-Lubaczów wybrany został d. 
20 bm. posłem na sejm w miejsce p. Seiferta, któ- 
ry złożył mandat, X. Paweł Jaworski, dziekan 
lubaczowski, proboszcz gr. kat. w Baszni (pod Lu- 
baczowem), otrzymawszy w trzeciem skrutynium 
58 głosów na 88 głusujących; 30 głosów padło 
na p. Skowrońskiego adjunkta sądowego w Luba- 
czowie. Duchowieństwo obu obrządków głosowało 
na X. Jaworskiego. 


Minister sprawiedliwości mianował auskultanta 
sądowego Kazimierza Wilczyńskiego, adjunktem | 
sądu powiatowego w Kętach. 


Szef namiestnictwa mianował adjunktów powia- | ą 
towych Józefa Wołoszyńskiego, Feliksa Ku-|Są one pełae zapału i dobrej woli. 
bickiego i Leona Kurykowskiego, komisa-| Według doniesienia Constitutionela z 17go bm. 
rzami powiatowymi; adjnnkta zaś powiatowego Dra | Prusacy zajęli w Orleanie pocztę, bank, kasę po- 


Edwina Plażka, koncepistą Namiestnictwa. datkową i prefekturę, zaprowadzili własną admini- 
stracyę. Prefekt Pereira jest więziony w własnem 


mieszkaniu i biskup Dupanloup ma w pałacu swym 
pruskiego ajenta policyjnego przed bramą. Na mia- 
sto nałożyli Prusacy 4 miliony kontrybucji, którą 
skutkiem układów zniżono na 2 miliony franków, 
procz innych rekwizycyj i zrabowania kilku maga- 
zynów. 

O uzbrojeniach donoszą w. d. 17 z Tours , że 
gwardyom narodowym rozdzielono 1,133,321 kara- 
rabinów łącznie z 280,738 karabinami dla pary- 
skich gwardyj ruchomych. Równą ilość ma wydział 
bliżej rządu. W każdym razie rozchodzi się tylko | uzbrojenia wkrótce rozdzielić. W.tym samym przed- 
o kwestyę osób a nie o kwestyę zasad. Stronni- | miocie New Yorker Handelztng, oburzając się ua 
ctwo zaś wiernokonstytucyjne ma jednak co do kwe- | łamanie neutralności przez Stany Zjednoczone i 
styi osób nie stawiać trudności, i popierać „rząd, |radząc, aby okręty niemieckie przesyłki broni za- 
który wielki wywiera wpływ na bardzo wielu wy-|grabiały na morzu, donosi, że okręt „Ville de Pa- 
borców z grupy właścicieli większych posiadłości. |ris* , wywiózł z Stanów Zjednoczonych 50,000 ka- 

— Ungar. Lloyd zamieszcza artykuł z Wiednia, | rabinów metody Springfielda, 42,000 karabinów 
w którym rozwija czynności delegacyj zebrać się | odtylcowych Remingtona, 7,000 rewolwerów Re- 
mających, kończy się zaś temi słowy: „Potrzebu- | mingtona, 3,000 strzelb Einfielda, 3,000 strzelb 
jemy normalnego budżetu wojennego, jaki dotych-|Speneera i 3 miliony patronów. Broń, o której 
czas wśród położenia przymusowego nigdy jeszcze |jenerał Sheridan mówi, że iglicówki i chasssepoty 
nie przyszedł do skutku. Tego roku więc należy |niczem są przeciw niej, przeznaczoną jest dla Fran- 
otrzymaną naukę wziąść do serca, i szczerze 0 cuzów przeciw Niemcom i chodzi tylko o to, aby 
tem pomyśleć. Wprawdzie na pełnem posiedzeniu | znalazła dosyć rąk umiejących z nią obchodzić się i 
delegacyj i w krótkim czasie, jaki jest przeznaczo- użyć ją skutecznie. 
ny na sesye, nie da się to zrobić; jest jednak inna| Z Belfort donoszą o przybyciu tamże w d. 14 
droga, którą zdaje nam się, żeśmy znaleźli, pod- |b. m. Garibaldego, który przez ogromne tłumy lu- 
dając następujące myśli pod rozwagę tych, kogo|du przyjmowany był na dworcu kolei żelaznej. 
to dotyczy. Najprzód powinny delegacye zezwolić |Jak tylko pociąg się zatrzymał, odkryły się wszy- 
w budżecie wojennym na r. 1871 tylko na tę kwo- |stkie głowy i grzmiący rozległ się okrzyk: niech ży- 
tę, co roku zeszłego; w rubryce zaś wydatków nad- | je Garibaldi! Wzruszony tą owacyą wysiadł z wa- 
zwyczajnych zatwierdzić należy te tylko wydatki, | gonu i kilku słowy podziękował za przyjęcie. Do po- 
które będą usprawiedliwione; inne wydatki preli- | dziękowania dołączył on oświadczenie, że niezło- 
minowane na nowe i nadzwyczajne cele, chwilowo | mnie ufa w ostateczne zwycięstwo oręża francu- 
nie zostaną zatwierdzone. Następnie delegacye z | skiego. Wrażenia, jakie wywiózł z Tours są tego 
łona swego wybiorą komisyę ad hoc, która po| rodzaju, że mogą pokrzepić męztwo i ożywić na- 
zamknięciu posiedzeń delegacyi w porozumieniu | dzieję. Pobór masami odbywa się energicznie, i 
z reprezentantami rządu zbada jak najdokładniej | wkrótce będzie mogła Francya postawić 1.800,000 
budżet wojenny i ułoży budżet normalny. Wreszcie | wojska, gotowego do wszelkich ofiar, przeciw prą- 
należy wezwać rząd, aby Sesyę za r. 1871 zwołał 


dowi najazdu. Francya nie może umrzeć, dodał 
zaraz na wiosnę, aby dać delegacyom sposobność |on, gdyż broni najświętszej sprawy honoru naro- 
do zastanowienia się nad elaboratem tejże komi- 


/ dowego i wolności. Rzeczpospolita i w tym razie 
syi i nad jego przyjęciem, przy czem ministerstwu | odniesie tryumf nad swym przeciwnikiem. Gari- 
wojny trzeba także polecić, aby 0 ile można już 


baldi wydał następujący rozkaz dzienny do ócho- 

w budżecie na r. 1871 zaprowadziło te oszczędno  |tników i wolnych strzelców : 

ści, które ma zaprowadzić w budżecie normalnym Rzeczpospolita framcuska. Wolność, równość, 

Za r. D A) iar «dów RAS Śraterstwo. Armia Wogezów. 

— Wczoraj otwartym m 2 ; 

stao Mostar A eiir arii zwykłych PN Ochotnicy, | - zai Gwardye ruchome! 

odczytano pismo prezesa sądu przysięgłych, w któ- Objąłem = lztwo korpusów sformowanych dla 

rem tenże zawiadamia o uwięzieniu deputowanego | obrony nare ZY li i ; 

Miletitsa. Iranyi postawił wniosek uwolnienia Mi-| Prusy wiedzą, że liczyć się mają nadal z na- 

leticsa, dopóki sejm nie zatwierdzi wyroku; sprze- rodem ar zu i y 

ciwił się temu minister sprawiedliwości w długiej| Nie wiele 8 = usłyszycie odemnie. 

mowie, która przychylnie została przyjętą. Wnio-| Oto jest instrukcya, według której na przyszłość 

sek Iranyiego w poniedziałek przyjdzie pod obra- operacye wasze stosować będziecie przeciw na- 

dy. Następnie Ernest Symonyi wniósł w imieniu | jezdzcy. Yi 

wielu członkow najskrajniejszej lewicy, aby Izba] Liczę na was, wy na mnie liczyć możecie. 

oświadczyła, że jak dawniej sympatye jej były po Dole 14go października 1870 r. 

stronie za niepodległość swą walczących Niemiec, 5 Garibaldi. 

tak teraz są po stronie narodu francuzkiego, bro-| Pod napisem „Przejażdżki wojenne* podaje p. 

niącego swej wolności przeciw chciwemu zdobyczy |Juliusz Wickede w Koeln. Ztg następujący 0- 

nieprzyjacielowi; zarazem, aby uchwaliła popierać | braz opustoszenia okolic Paryża: 

rząd w każdym kroku zmierzającym do przywró-| Kto chce poznać wojnę w całej jej dzikości i 

cenia pokoju. z „_ |zgrozie, ten powinen teraz objechać „najbliższe o- 

— Szef krajowy w Karyntyi baron Leschia|toczenie miasta Paryża. 

Santa Croce, bawiący od kilku dni w Wiedoju,| Z miast, wsiów i owych licznych zamków i will, 

miał posłuchanie u N.Pana. Książę Karlos Auers- |które leżą w oddaleniu 6—8 mil od Paryża, wszy- 

perg przybył 21go b. m. do Wiednia; namiestnik |scy prawie właściciele i kto tylko mógł, uciekli 

morawski hr. Thun-Hohenstein udał się już do |przed nieprzyjacielem; atoli zostawiono jeszcze ko- 

Berna. biety i dzieci i ludzi, którzy nie mieli munduru, 

lecz należeli też po większej części prawie wszy- 

scy do stanu niższego. W małej mieścinie Journau 

była jeszcze oberża, urządzona od pół biedy; go- 

okól spodyni, grzeczna i uprzejma, jak wszystkie Fran- 

ników okręgów wojennych zawierający rozkład po- |cuski, jeśli się tylko z niemi grzecznie obchodzi— 
a niedzieje się to taraz tak często — lub przemo- 


wołania do służby czasowo i nieograniczenie urlo-j a. € 

powanych w razie postawienia wojsk na stopie wo- | wi do nich kilka frazesów francuskich, starała się 
jennej. Według tego rozkładu może być powoła- |jak mogła najlepiej zadowolnić nas i zastawiła 
nam kolacyą, składającą się z dwóch dań i dese- 


ru. Kiedy nazajutrz wręczyliśmy jej pomimo na- 
szych biletów kwaterunkowych kilka franków „pour 
boire“, była tak wzruszoną tą naszą wspaniało- 
myślnością, w wojnie tak rzadko praktykowaną, 
iż sama własnoręcznie włożyła dla nas nieco owocu 
do naszego wysokiego wozu o dwóch kołach; czte- 
rech nas oficerów podzieliło się nim po koleżeńsku. 
Im więcej zbliżaliśmy się w stronę Paryża, tem 
częściej i gęściaj napotykaliśmy na ślady : vojar, 
Wszystkie domy nad traktem były opusztoszałe i 
opuszczone przez mieszkańców, i przez cały czas 
nie było widać ani jednej ludzkiej istoty, wyjąwszy 
tych, co należeli do naszego wojska. 

Wszędzie uciekający Francuzi wysadzili mosty 
w powietrze, drogi zaś przekopali i pościnali po 
obu ich stronach wysokie i stare topole, aby utwo- 


Wiedeń 23 października. Telegramy, jakie 
spotykamy w dziennikach wiedeńskich z Pragi, wy- 
jaśniają nieco bliżej tranzakcyę między minister- 
stwem a stronnictwem wiernokonstytucyjnem wła- 
Ścicieli większych posiadłości w Czechach. Rząd 
nie postawi osobnej listy kandydatów, 0 czem do- 
noszono nam już telegramem w sobotę, ale zapro- 
ponuje, aby na liście wiernokonstytucyjnej umieścić 
kilka kandydatów stojących zapatrywaniami swemi 


Rzym 17 października, 


Póki chodziło o odegranie komedyi, rząd wło- 
"ski radził sobie jeszcze nie źle: w tćj sztuce Wło- 
si celują. Plebiscyt, uczty, podejmowanie deputa- 
cyi rzymskićj, wszystko szło jak w zegarku, z dzi- 
wnym porządkiem i jednomyślnością. Wprawdzie 
ci, co z bliska patrzyli, widzieli zakulisowe spręży- 
ny, widzieli tłumy bezmyślne, najęte za pieniądze 
lub hojnem ugoszczeniem przynęcone, wykonywu- 
jące z dokładnością wojskową nakazane obroty: ale 
Europa tak się dokładnie tym rzeczom nie przy- 
patruje, Europa wierzy sprawozdaniom dzienników, 
a tu chodzi jedynie o uspokojenie Europy. | 

Dziś jednak przyszła chwila spokojniejszćj roz- 
wagi. Najwięksi optymiści włoscy z pewaą trwogą 
spoglądają na przyszłość. Dwulicowa rządu polity- 
ka coraz się bardzićj uwydatnia i do nierozwikła- 
nych prowadzi go sprzeczności. We Włoszech bar- 
dzo jest mało szczerych katolików przeciwaych wła- 
dzy doczesnój Papieża. Są tylko dwa obozy wie- 
dzące, czego pragną: katolików papistów, stano 
wiących masę ludności, i nieprzyjaciół kościoła, 
dążących do zagłady chrześciaństwa. Tylko że ci 
ostatni dwojaką idą drogą, lub raczój dwoistą od- 
grywają rolę. Jedni, jak Garibaldi, Mazzini i ja- 
wni ich zwolennicy, niosą sztandar rewolucyjny, 
wskazują i cel ostatni, są przedstawicielami idei; 
inni, ludzie praktyczni, torują im drogę zdaleka, 
nie odsłaniając swych zamiarów, przygotowując u- 
mysły stopniowo, rachując się z trudnościami, sto- 
sująe się do opinii i do wymagań dyplomatycznych, 
ioni to wymyślili, dla obałamucenia. łatwowiernych 
katolików zasadę: kościół wolny w wolnem 
państwie. To hasło przyjął dzisiaj rząd wło- 
„ski. Ale prócz małćj liczby nauczycieli nikt szcze- 
rze w zastosowanie jego nie wierzy. Dziś właśnie 
hasło to przechodzi przez ostateczną próbę: ma 
być zastosowane do najwyższćj Głowy kościoła. 
Rząd widzi nieuchronną konieczność dotrzymania 
- obietnic choć do czasu, zostawienia przynajmnićj |ne znowu się gniewają, że on jest tak oględny dla 
pozoru wolności kościołowi, aby nie razić zbyte- | Papieża. Wczoraj Gazzetta d'Italia gorzko wyrzu- 
cznie opinii katolickićj w Europie i nie wywołać | cała jenerałowi, że nie przeszkodził Papieżowi wy- 
interwencyi. Z drugićj zaś strony rewolucyjne stron- | cofać z banku posagów zakonnic, nim rząd pośpie- 
nictwo popycha do zrzucenia larwy, do śpiesznego | szył majętności kościelne skonfiskować. -Najzaba- 
zniszczenia wszystkiego co katolickie, nim się Euro- | wniej gazeta zowie ten krok Papieża oszustwem 
pa opatrzy i namyśli. ,.|izłą wiarą! 

Ztąd trudne położenie rządu, ztąd jego chwiej-| Z praw ogłoszonych Świeżo przez nowego na- 
ność i nieczynność. Gdyby rząd miał za sobą powa- | miestnika najważniejszym jest wyrok równający 
żną część katolików, gdyby we Włoszech była w | wszystkich obywateli bez różnicy wyznań w 
rzeczy samój znaczna liczba zwolenników władzy | prawach cywilnych i politycznych, i w uzdolnieniu 
duchownćj Papieża, przeciwnych tylko jego władzy | do urzędów publicznych. 
doczesnćj, toby wtedy mógł się na nich oprzeć, i Nie trzeba jednak myśleć, że dotychczas żadne- 
stawić czoło parciu rewolacyjnemu. Lecz, jak mó- | go gwałtu względem zakładów kościelnych się nie 
wiłem, takie stronnictwo nie istnieje; na paleach | dopuszczono. Nie tylko pałac konsulty (trybunału 
można policzyć owych ideologów. Rząd zatem nie rzymskiego) został zabrany na mieszkanie dla na- 
ma poparcia ze strony katolików, słusznie za- miestnika, ale i pałac zwany Cancellerie, gdzie się 
borem Rzymu oburzonych, i jest na łasce rewolu- | mieściły wszystkie niemal kongregacye kościelne, 
cyjnego stronnictwa. Już się to jawnie pokazało | zajęto także na przyszły włoski parlament. Trudno 
przy ułożeniu formy plebiscytu. Stosownie do gło- | powiedzieć, że się wolność kościoła szanuje, gdy 
szonćj wobec Europy zasady, miał lud rzymski | najważniejsze dykasterye kościelne są przemocą na 
głosować za oddaniem władzy doczesnój królowi, |bruk wyrzucane. ć 
przy zachowaniu Papieżowi władzy jego ducho-| Ojciec $. tymczasem spokojnie w Watykanie zo- 
wnćj; i taką formę plebiscytu niektórzy podawali. | staje. Ci co go odwiedzają (a takich jest niemało), 
Ale stronnictwo rewolucyjne się oparło, nie chcąc |znajdują zawsze tę samą słodycz i uprzejmość, tę 
słyszeć o władzy duchownćj Papieża, i trzebą by- |samą ducha pogodę i spokój niezachwiany. W pier- 
ło mu uledz. Gdyby nie wyrzucono wzmianki o wła- | wszej chwili napadu powszechne było uczucie ka- 
dzy duchownćj, z pewnością niktby nie głosował :|tolickie, że Papież powinien Rzym opuścić, by nie że być 
katolicy dla tego, że chcą władzy doczesnćj, re-|być Świadkiem tylu zniewag. Wtedy Rzym został- nych 427,297 szeregowców, a w tej liczbie 65,303 
wolucyoniści dla tego, że nie chcą władzy ducho- by wydany na pastwę rewolucyi, ale świat katolicki oficerów. Ponieważ zaś stopa wzmocniona pokojo- 
wnćj. Odbył się więc plebiscyt tylko w rewolucyj-|nie zniósłby wygnania swego Ojca. Rozwiązanie tej wa, na jakiej Rosya stawia obecnie swe wojska 
nem stronnictwie, które znanemi sobie Środkami |sprawy rychlej musiałoby nastąpić, lecz jakim ko-|wynosi 600,000, więc w razie wojny państwo mo- 
potrafiło pomnożyć liczbę głosów jak się mu podo- |sztem?... to obrachować trudno. Bóg dał inne na: |skiewskie ma mieć przeszło milion armii. Według 
bało. Katolicy żadnego udziału w głosowaniu nie | tchnienie swemu Namiestnikowi, i zapewne Szczęśli- | rozkładu ministerstwa zwiększenie armii podczas 
brali. wsze. Gdyby Papież wyjechał był od razu, Włosi | stawiania wojsk na stopę Wojenną wynosi: dla 

Prócz tego parcia do gwałownych środków ze mogliby krzyczeć, że to kaprys jego, że on mógł- | wojsk okręgu warszawskiego 77,158 ludzi, dla mo- 
strony rewolucyi, jest jeszcze inna trudność w za- |by być wolny, niepodległy w swej duchownej wła- |skiewskiego 59,828, dla petersburskiego 51,960, 
chowaniu obiecanćj wolności kościoła. Wszyscy dziś | dzy, że wszystko byłoby najdoskonalej poszło, gdy- |kaukazkiego 45,783, wileńskiego 45,732, odeskie- 
widzą, i nawet najzawziętsi przeciwnicy przyznają, | by był tylko pozostał. Teraz tego powiedzieć nie|go 39,410, kijowskiego 39,016, charkowskiego 
że kościół do swćj wołnośti potrzebuje środków | mogą, teraz przed jego oczyma muszą Się gwał- | 27,386, kazańskiego 18,247, finlandzkiego 13,009, 
istnienia, to jest posiadania własności. Ograbić ko- [tów dopuszczać, i świat cały dowodnie się przeko- | rygskiego 9,767. 
ściół ze wszelkićj majętności, jest to pozbawić go| na, czem były owe obłudne obietnice. Przytem nie| Do wojsk warszawskiego okręgu wojskowego 
życia; zostawić go na utrzymaniu rządowem, jest|mała to odwaga cywilna patrzeć bezbronnie na | podlegaliby powołaniu do słażby czasowo i nieo- 
to uczynić go zależnym, niewolnikiem. Póki jeszcze | wywrócenie swego tronu, nie ratując się nawet u-| graniczenie urlopowani szeregówcy z Królestwa w 
chodziło o pojedyncze kóścioły w różnych krajach, lcieczką. Żaden jeszcze monarcha takiej odwagi nie! liczbie 17,418. 
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tu wybornie w owych wsiach i zamkach opuszczo” 
nych przez wszystkich wieszkańców i tak ludzie 
jak konie wyglądają dobrze i zdrowo, gdyż wszy- 
stkie marsze forsowne ustały już prawie od,dwóch 
tygodni. Naturalnie nie można dostać jaj, mleka i 
tym podobnych rzeczy. Jak się zaś wyżywią pó i 
źniej mieszkańcy tych wszystkich miejsc, jest to dla 
mnie zagadką, gdyż po odmaszerowaniu naszych 
wojsk zapewne nie znalazłoby się i w pustyni Sa- | 
charze mniej żywności jak w okolicach Paryża. A | 
jednak cały ten okręg, W promieniu 6 do 8 mil | - 
do koła, należy do najbogatszych, najzabudowań- | 
szych i najludniejszych w Europie! „C'est la guer- 
re* mówią Francuzi. 

"W Moussy przenocowaliśmy, gdyż sciemniało się 
już na dobre, a Wersal był jeszcze daleko; nasze 
ciężkie i niezgrabne szkapy były już bardzo pomę* 
czone. W en A ostrogami rzuciliśmy się Na 
przepyszne aksamitne otomanki, prz liśmy gi - 
wabnemi firankami i a rd 
męczeni zasnęliśmy szybko snem mocnym. 

Całe otoczenie Paryża w promieniu 3 do 5 jmil 
na okół przedstawia teraz jeden olbrzymi obóz, 
który się składa z blisko 250,000 żołnierzy wojsk 
niemieckich: Prusaków, Sasów, Bawarów i Wir- 
temberczyków, wszyscy zaś pomięszani są ze 80- 
bą. Dopiero w bezpośredniej bliskości Wersalu mo- 
żna było spostrzedz, chociaż naturalnie bardzo spo” 
radycznie, stare kokiety siedzące przed domem 8 
czasem nawet i gromadkę dzieci bawiących się na 
drodze. I tak jechałem, co mi się dotychczas ni- 
gdy jeszcze nie zdarzyło, przez dwie całe prawie 
doby, nie spotkawszy ani jednej niewieściej istoty» 
ani dzięcka, ani zwierzęcia domowego, któreby nie 
było własnością wojska, ani żadnego człowiekś» 
któryby nie miał munduru lub nie należał w ten 
lub ów sposób do wojsk naszych. A to wszystko 
działo się w okolicy, która w innym czasie należy 
do najludniejszych, najożywieńszych i najbogatszych 
w Europie. 


ROSY *% 


Ministerstwo wojny wydało okólnik do naczel- 


y 


ATEREA P 


Kronika miejscowa | zagraniozna. 
Kraków 24 października, Na sobotniem posie” 
dzeniu Towarzystwa Naukowego Krakowskiego postano- 
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wiono pod względem nagród literackich z fundacyi 
ś.p. księcia Jerzego Romana Lubomirskiego, która 
także znamienite dzieła dramatyczne chce mieć uwzglę- 
dnione, wydzielić 400 złr. z funduszu przeznaczonego 
na wsparcie wydawnictw i takowe w Kasie Oszczędno- 
ści lokować. Dalej streszczając zeszłoroczne Towarzystwa 
czynności, Prezes Tow. prof. Dr Majer widzi je na 
drogach pomyślnego rozwoju. Towarzystwo bowiem krzepi 
się i rośnie nowemi Komisyami, mianowicie historyczną 

i bibliograficzną. Ta ostatnia wydaje obszerną biblio- 

l grafię p. Estrejchera, bibliotekarza książnicy jagiel- 
lońskiej, gdy pierwsza, historyczna, zajmuje się gorliwie 
* zbieraniem materyałów, i przygotowała już część onych 
do druku. Komisya fizyograficzna wydała spory tom 
prac badawczych, dokonanych w roku ubiegłym. . Wre- 
szcie dwa tomy Roczników Tow. z działu nauk moral- 
nych i przyrodniczych opuszczą niebawem prasę, Co do 
wyborów, zatwierdzono na rok przyszły dotychcza sowych: 
prezesa Dra Józefa Majera, sekretarza Stanisława Z a- 
rańskiego i podskarbiego prof. Dr Stanisława Jan i- 
kowskiego. Na nowych zaś członków „Tow. powołano, 
na czynnych: Dra Adama Bełcikowskiego, Dra Sta- 
"-nisława Krzyżanowskiego, Dra Bolesława Luto- 
stańskiego i p. Karola Wittego; na członków 
korespondentów Dra Buzebiusza Czerkawskiego, Dra 


Witołda Narkiewicza Jodkę i prof. Bronisława. 


Trzaskowskiego; wreszcie na członka honorowego 
księcia Stanisława J abłono wskiego. 


i - nocy piątku na sobotę umarł w klasztorze 
00. Kamedułów na Bielanach O. Wiktor Ożarowski. 
Imię tego świątobliwego kapłana znane jest z zasług w 

całej Polsce, a zwłaszcza na Wołyniu, gdzie jego prace 

jako księdza świeckiego zostawiły po dziś 
| r p A ślady, Od lat siedmiu starzec wiekiem 
złamany, przeniósł się do Krakowa i wstąpił do Zakonu 

00. Kamedułów na Bielanach, gdzie po Życiu pełnem 

T trudów i pracy znalazł w kontemplacyi i modlitwie od- 
| póczynek i zupełne zespolenie się z Bogiem. Liczył 
lat 76., Kg 
jóa Nr 28 Przewodnika Ekonomicznego zawiera: 
„0 cukrownictwie*; „O korzyściach a „List 

»z<Podola*; zwykłe rubryki handlowe i przemysłowe. 

„ —.Nr 42 Merkurego zawiera: „Tydzień finansowy *; 
„O niektórych gałęziach przemysłu rolniczego w cesar- 
stwie: Len i wyróby z niego*; „Ludność monarchii au- 

e:  Stryacko-węgierskiej*; właściwe rubryki handlowo - prze- 
mysłowe. j 

grą Gazeta Narod. donosi, że w zeszłym roku szkol- 

i mym zaprowadzono po szkołach realnych, dwie godziny 
ę 9 ch ię wykładu historyi polskiej jako przedmiot do- 
-~ wolny, za opłatą 2 złr. na kurs półroczny. Wykład ten 

__ miał sobie powierzony p. Lucyan Tatomir, i miał w roku 
"zeszłym 600 uczniów a w roku bieżącym ma ich tylko 10! 


_ Musimy tu nadmienić, że w Królestwie Polskiem do 
 r.1882 były we wszystkich szkołach obowiązkowe wy- 


kłady historyi polskiej i jeografii starożytnej polskiej, 
|, a przepisane były na szkoły: historya polska Miklaszew- 
skiego i Kwak dla klas niższych, Bandtkiego dla wyż- 


rę wolno pod rosyjskim ? - 


z — NPan udzie 
+ Galicyi 150 Ło ERkóki» = tola 
2 EARE *dowiad luje "Się 0 


u 
ra 
złr. na mieszkanie, 8 sagów drzewa na opał i 24 funty 

świec. | a" 

"== Towarzystwo austryackie sztuk pięknych zakupiło 
p) arza tutejszego p. Walerego Eliasza, „Śmierć 
_ Żółkiewskiego.“ > PN hon 
L ty Na e sztuk pięknych w Berlinie znajduje 
Mas braz nieznanego nam dotąd malarza Ni- 
kutowskiego, który przedstawia scenę z powstania 
polskiego. Nie wiemy jeszcze, jakie jest zdanie o nim 
znawców. 

— D. 18 b. m. w nocy zamordowano w Janowie pod 
Trębowlą, w stajni probostwa woźnicę Jana Olejnika i 
| ono parę koni oraz wóz i odzież woźnicy. 

— W lesie do Krzywczy należącym pod Lwowem 
powiesił się J. O., urzędnik dyrekcyi skarbowej we Lwo- 
wie, spowodowany złem swojem położeniem. 

— Expedytor pocztowy G. K. w Drohobyczy, uszedł 
2 pieniędzmi, a d. 20 w nocy przyaresztowano go we 
Lwowie w kawiarni. 

— Znany kompozytor oper, Balfe, umarł d. 20- paź- 
dziernika w Londynie, licząc lat 62. Właściwie nazy- 
wał się.ón Balph, urodził się w Dublinie. Z kilkunastu 

jego utworu, dwie tylko utrzymały się na scenie. 
„Cyganka* i „Dzieci Haymona*. 

— W Monachium przytrzymała policya d. 10 b. m. 
urzędnika kolei z Rosenheim, ktory sprzedawał brylanty 
Wartości 50,000 złr. Dotychczas właściciel ich nie za- 
Wiadomił policyi o tej stracie. Według zeznań złodżieja, 
Wydobył on je z kufra trzech podróżnych jadących z 
Insbruku do Monachium, a którzy, jak mu się zdawało, 
byli wychodźcami francuskimi albo włoskimi, Brylanty 
_ te miały pochodzić z dyademu roboty oryentalnej. Mię- 
_ dzy skradzionemi rzeczami znajdowała się także pie- 
t czątka złota, a na niej po persku napis „Nami Szach“. 
k — Listy gończe rozpisane Za zbiegłym burmistrzem 
_ 2 Katowic Diebel, który ókradł kasę miejską na 15,000 
_ tal. opatrzone są jego portretem i fac simile. Takie 
i listy gończe są o wiele praktyczniejsze niż zwykłe opisy 
„_ Tysów. ; / i 3 
| — Znany lokal publiczny londyński „Alhambra“, który 
akcyonaryuszom swoim przyniósł w tym roku 24*/g, 
_ Pozbawiony został przywileju dawania baletów z powodu 
ojawienia się w nim kankana, i ograniczyć Się musi 
do koncertów wokalnych i instrumentalnych. Nadare- 
mne były wszelkie przedstawienia właścicieli i obietnice 
Poprawy na przyszłość. Wyrok nie został cofnięty. 

— mia 22 października przed i po południu deszcz; 
termometr od -+ 50.1 doszedł do4- 70,8 R. Dnia 25 
Pogoda po grubej mgle rannej; termometr od -+ 29.2 
doszedł do -+- 80.8 R. Barometr szybko opada; rano 
dnia 24 stanjego był 322.99, termometru + 29.8 R. 

iatr północno-wschodni słaby. ; 

| — We wtorek dnia 25 października, Śgo Kryspina 
Ù Sgo Kryspianina, - 


TEATR. W ubiegłym tygodniu przedstawiono na 
Scenie naszej kilka sztuk mniejszych, jednoaktowych i 
nang komedyę Fredry p. n. luby panieńskie. Nic 
Szczegółowego nie mamy o tych przedstawieniach zapi- 
SAĆ, z małemi bowiem zmianami role odegrane były 
Przez tych samych artystów, co dawniej, i z tem sa- 
mem powodzeniem co roku zeszłego. Wczoraj zaś ode- 
Erano Zbójców Szylera; W tragedyi tej występował 
Wczoraj p. Ładnowski (syn) w roli Franciszka Moora 
PO raz pierwszy: Powinszować z góry musimy artyście 

| kreacyi; rzeczywiście Śmiało napisać można, iż 
P. Ładnowski przewyższył sam siebie, rozumiemy zaś 
pod tem wyrażeniem, że p. KŁadnowski przeszedł wszel- 

© oczekiwanie, że grał nierównie lepiej, jak spodzie- 
Wać się można było. Mówimy to nie dla tego, żebyśmy 
Powątpiewali o zdolnościach artysty i jego pracy, ale 
Jedynie dla tego, że widzieliśmy go zwykle w rolach | 
czułych kochanków, w rolach wręcz, że tak powiemy, ! 
Przeciwnych roli Franciszka Moora, mimowoli więc na- 
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CZAS z Wtorku 25 Października” 1870 


"M 
isn się pytanie, czy też p. Ładnowski odpowie wzię- Prus o uzyskanie rozejmu; lord Lyons wystoso- 
temu na siebie zadaniu. Tymczasem — odpowiedział wał w tym duchu wniosek do rządu w Tours, a 
najzupełniej. Z początku grał p. Ładnowski z taką siłą, lord Loftus w Berlinie. Constitutionnel dodaje, 
‘iż obawiać się można było, że braknie mu sił ku koń- że Anglia działa w porozumieniu się z Austryą i 
lcowi, ale i tutaj spotkała nas niespodzianka, gdyż Włochami; Rosya jest skłonną do działania w tym 
lp. Ładnowski trzymał się przez cały ciąg sztuki w ró- samym duchu, ale odrębnie. 
'wnej sile. Przyznać musimy, że pomimo wytężonej u-| Błruksella 21 paźdz. Indćp. belge donosi, że 
|wagi nie mogliśmy uchwycić ani jednej sceny, ani je- jenerał Boyer przybył dziś do Brukselli, a o Żej 
dnego wyrażenia, ani jednego ruchu, któryby był od- wyjechał do Anglii, podobno z misyą do Cesarzo- 
dany bez myśli; wszystko było tak głęboko pomyślane, wej Eugenii. | ^ 
tak wystudyowane znakomicie, że podziwiać trzeba w} G%ruksełła 21 października. Wedłag donie- 
p. Ladfowskim obok wysokich zdolności ogromną pra- sień z Marsylii umieszczonych w Le Français wy- 
cę. P, Ładnowski doszedł w tej roli do tego, co głó- chodzącym w Tours, gwardya narodowa marsylska 
wnie przyznają Janowi Któlikowskiemu, że umiał wy- | wzbrania się rozwiązać się, Wysłany tam z Tours 
wierać wrażenie, że umiał grą swoją porywać. Niepo- | nowy naczelnik departamentu nie znajduje posłuszeń- 
dobna podnosić szczegółowo pojedynczych scen, gdyż |stwa, a nawet, jak mówi Le Français, został u- 
wszystkie składały się w piękną, wyborną i najzupeł- | więziony. Z Tuluzy donoszą, że rozwiązano tam 
niej wykończoną całość. P. Ładnowski grał Franciszka | komitet bezpieczeństwa publicznego. 
Moora po raz pierwszy, to też szukając, ale bardzo szu- | iBruksella 22 października. Doniesienia z 
kając, rozbierając jak najsubtelniej jego grę, możeby się | Lyonu mówią, że ludność tameczna otrzymała na- 
znalazło tu i owdzie coś poprawić, ale w każdym razie | kaz zaopatrzenia się w żywność na dwa miesiące. 
bardzo mało; Franciszek Moor należeć będzie bezsprze- | Z Marsylii donoszą, że wydalenie Jezuitów rozcią- 
cznie do najlepszych ról p. Ładnowskiego, z. którą po- |ga się do całego departamentu. 
pisywać się może przed publicznością bodaj największe |  MBruksella 22 października. Według Le Fran- 
mającą wymagania, a nie potrzebuje bynajmniej oba- |gais, podróż Gambety do Vogezów miała na celu 
wiać się krytyki. P. Benda w roli Karola Moora da- pogodzenie Cambriela z Garibaldim, którzy 
wniej nierównie był lepszym, niż wczoraj; nie wiemy | byli mocno powaśnieni. Garibaldi domagał się na- 
czemu to przypisać, ale to wiemy, że p. Benda umiał czelnego dowództwa, a lubo Gambetta rozstrzygnął 
oddać tę rolę tak, że niezostawiał nic do Życzenia. | przeciwnie, jest rzeczą pewną, że Cambriel poda 
P. Wolski — hr. Maks. Moor — grał wcale dobrze; |się do dymisyi. 
p. Parżnicka podobnie, tylko, że uznania godnym usi-| Bruksella 22 paźdz. Monitor pisze: Rząd 
łowaniom staje na przeszkodzie w tak wielkiej roli| nie otrzymał z Niemiec żadnych wezwań o przed- 
trochę słaby głos — ależ to nie wina artystki, Innej siębranie kroków przeciw prasie belgijskiej. Mo- 
role wypadły również dobrze, szczególniej Szpiegelberga |nitor zaprzecza, aby stosunki między ministrem 
(p. Fiszer), Kosińskiego (p. Kwiecińska) ; w roli Szwej- | Anethan a posłem pruskim Balan były oziębłe, tu- 
cera radzibyśmy widzieć kogo innego i to koniecznie, | dzież, aby wytoczono proces dziennikowi Ľ In- 
jeżeli tylko całość ma być harmonijną. Wczorajszy Szwej- | discret. 
cer to — fałszywy ton w akordzie. Po każdym akcie| Mruksella 22 paźdz. Doniesienia paryskie z 
wywoływano p. Ładnowskiego (syna) kilkakrotnie, obda- |d. 16 bm. mówią, że rząd nakazał zakupywać ko- 
rzając go hucznemi oklaskami, w których także brali|nie na rzeź w obawie braku wołów; obawiają się, 
udział p. Parżnicka, pp. Benda, Wolski i Fiszer. że krowy, które ze względu na nabiał oszczędza. 
no dotąd, pójdą na rzeź. Brak paszy i zaraza by- 
dła wielkie zrządzają zniszczenie. Dzienniki czer- 
wone, mianowicie Reveil, uderzają natarczywie na 
jenerała Trochu. D. 14 przybyła do rządu de- 
putacya i zapytała, czy prawdą jest, że książęta 
Orleańscy udali się do armii Loary. Favre od- 
powiedział, że mu o tem nic niewiadom. Mange 
wzniósł okrzyk na cześć republiki socyalistycznej. 
Brukselia 22 paźdz. Indópendance zamie- 
szcza na czele następujące doniesienie londyńskie, 
za którego prawdziwość poręczono: Bezpośrednie 
rokowania pokojowe prowadzone były między Bis- 
markiem z jednej strony, a Bazainem i Tro- 
ch: z drugiej strony, i były już gotowe do pod- 
pisania punktów przedugodnych, kiedy Bismark 
zażądał wejścia wojsk niemieckich do Paryża, jako 
rękojmi traktatu, gdyż to jedno daje mu pewność 
dotrzymania traktatu. Trochu nie ośmielił się wo- 
bec postawy ludu paryzkiego podpisać traktatu. 
Bazaine, który jako „marszałek Francyi* (naczel- 
ny wódz) układa się, będzie musiał kapitulować 
temi dniami. Jenerał Boyer wrócił do Metz. 
Bruksella 22 paźdz. Donoszą z Tours, że 
Thiers pomimo sprzeciwiania się Gambetty 
obstaje przy układach z Bismarkiem iza po- 
średnictwem pełnomocnika rosyjskiego zawiadomił 
hr. Bismarka, iż pragnie z nim mówić. 
iżrukselia 22 paźdz. Delegacya rządu obro- 
uy krajowej przesiedla się z Tours do, Cler- 
mont-Ferrand w departamencie Pfy-de-Dóme, 
a to wobec niemożności bronienia Tours przed 
wojskami jenerała bawarskiego Ta nn. 
Luksemburg 20 paźdz. Książę Henryk 


strzelać jednego z jeńców niemieckich. 
HHamburg 22 paźdz, Börsenhalle donosi 


dziano o milę na północ; płynęła ku wschodowi. 
Monachium 22 paźdz. Jenerał Werde 


mi ochotników zebranych w okolicy Remiremont 


cofnęli się przęz Darney w lasy nad Meusę, gdzi 
okolicznościami, wstrzymałem dalsze działania. 


nie mową powitalną, w której rzekł: Wojna oszczę 


niemieckiego. 
Sztutgart 22 paźdz. 


Sprawy sądowe. 


Po południu ma nastąpić odroczenie Izby. 


kraków 24 października, Sztutgart 22 października. 


W bieżącym tygodniu odbędą się przed tutejszym 
sądem karnym następujące rozprawy ostateczne : : 

We wtorek d. 25 października: Ignacego Ciai 0 
ciężkie obrażenie ciała; Józefa Ostrogórskiego o ciężkie 
obrażenie ciała. 

We środę d. 26 października: 
kradzież. 

We czwartek d. 27 października: Stanisława Bu- 
jaka o ciężkie obrażenie ciała; Jędrzeja Wołka'o kradzież. 

W piątek d. 28 października: Józefa Bałuka o 
ciężkie obrażenie ciała; Stanisława Dziuby 0 kradzież; 
Wojciecha Góreckiego o kradzież. ZA 

W sobotę d, 29 października: Jabóba Woźniaka 
o zgwałcenie; Józefa Wrony o ciężkie obrażenie ciała. 


Przed sądem przysięgłych we Środę d. 26 paździer- 
nika Jakóba Janikowskiego proces drukowy. 


Józefy Fortuny 0 


wybory deputowanych zaszły w czasie, kiedy kwe- 


konstytucya związkowa niepowinna w błąd wpro- 
wadzać. Musi ona być teraz przedłożoną nowemu 
sejmowi wirtemberskiemu. 
nastąpiło rozwiązanie izby. 

Petersburg 22 paźdz. Journal de St. Pe- 
tersbourg zamieszcza artykuł cechy nieurzędowej, 


Przyjechali do Krakowa od 23 do 24 października. 


HOTEL SASKI: Mieczysław hr. Dzieduszycki właśc. 
dóbr z Galicyi, Ewelina Grabowska z siostrą z Warsza- 
wy, Napoleon Rożejewski kupiec z Warszawy, J. Ta- 
czanowski jenerał z Poznańskiego, Teofil Ostaszewski 
właciciel dóbr z Galicyi, Tadeusz Konopka z Galicyi, 
Józef bar. Baum właśc. dóbr z Kopytówki. 
EREIN ROW i VAA ST T ATA 


Bismarka. 


doniesienie, aby minister skarbu Sella układał 


t Aż à Sa) w ae 


Wangeroge: Dziś rano fregatę nieprzyjacielską wi- | cyi, 


donosi z głównej kwatery 2ł1go: Od wczoraj komu- 
nikacya z Epinal oraz między Epinal a Luneville 
przerwana zupełnie. Telegrafy znikły, kolej na ja- 
kich stu miejscach popsuta a szyny wrzucone do 
Mozeli. Zniszczenie to jest wynikiem porozumie- 
nia międy załogą w Belfort a ludnością i tysiąca- 


Plombieres, którzy połączywszy się z ochotnikami 
z nad Meuse, przedsięwzięli ruch na nasze lewe 
skrzydło. Uwiadomiony o nim wcześnie, wstrzyma- 
łem pochód i zwróciłem baczność ną działania nie- 
przyjaciela. Ruch nieprzyjaciela był pozornym, aby 
wolni strzelcy mogli dokonać dzieła swego bez 
wielkiej trudności. Straże i żandarmerya rozsta- 
wione na całej linii kolei, zostały po większej 
części schwytane lub rozegnane, a po części padły. 
Wolni strzelcy mają liczyć przeszło 3000 ludzi, i 


zebrali się podobno w większej sile. Zniewolony 
Sztutgart 21 paźdz. Probst zagaił posiedze- 


dziła niwy niemieckie; chwała oręża niemieckiego 
świat napełnia. Wszystkie serca tęsknią gorąco za 
pokojem, któryby godnym był potęgi Niemiec, o- 
raz pragną innego porządku wewnętrznych stosun- 
ków niemieckich, któryby godnym był wielkich o- 
fiar, wykształcenia politycznego i wielkości narodu 


Izba deputowanych u- 
chwaliła projekta ustawodawcze: względem dalsze- 
go poboru podatków do d. 31go stycznia 1871 r. 
tudzież względem kredytu wojennego 3,700,000 zł. 
Stronnictwo ludu i stronnictwo wielko - niemieckie 
(oba przeciwne supremacyi Prus. Red.) poczyniły 
przy tej sposobności oświadczenia względem sta- 
nowiska Wirtembergii w kwestyi niemieckiej. Pier- 
wsze z tych stronnictw odrzuca myśl wejścia Wir- 
tembergii do Związku północnego, drugie żąda po- 
przednio zmiany istotnej konstytucyi Związku tego. 


Na popołudnio- 
wem posiedzeniu Izby, rzekł minister Scheuer- 
len: Rząd wyraził się urzędownie pod względem 
kwestyi niemieckiej. Jest on przekonany, że obrał 
właściwą drogę dla osiągnięcia celu, i spodziewa 
się, że go wkrótce osiągnie. Ministrowie wirtem- 
berscy uczestniczyli obradom nad tą sprawą toczo- 
nym; dzieło wyszłe z tych obrad wymaga przychy- 
lenia się izb, przyczem zachodzi ta okoliczność, że 
bez zmiany konstytucyi wirtemberskiej Niemcy nie 
mogą się urządzić jedpolicie. Rezultat głosowania 
w izbie wyższej jest mniej ważnym; w każdym ra- 
zie trzeba mieć na wzgłędzie, że dzieło tak wiel- 
kiej wagi jak budowa konstytucyi niemieckiej, mu- 
si znaleźć poparcie w przekonaniu ludu. Ostatnie 


stya niemiecka inną miała postać, i dla tego nowa 
Po tem oświadczeniu 


który nagania odpowiedź Favra na okólnik br. 


Florencya 22 paźdz. Nie jest prawdziwem 


Gospodarstwo przemysł i handel. 


żelaznej z Sandomierza lub Zawichosta 


połomice do Podgórza lub Krakowa, gdz 
łączoną zostałaby z koleją Karola Ludwika. 


koło Kórós-Mez5 w kierunku Marmaros-Szigeth. 


stnictwie we Lwowie losowanie obligacyj funduszów in- 
demnizacyjnych ubu połów Galicyi i krakowskich. 


Przegląd :»olityczny. 


Depesze Telegraficzne. 


Homburgu. Przybywam właśnie z małej utarczki 
pod La Malmaison: 12 batalionów z 40 działa - 
mi zrobiło wycieczkę z Mont Valérien,‘ ipo 
rzechgodzinnej walce zostało odpartych. Przyglą- 
daliśmy się bitwie z wodociągu Marly. Cały Wer- 
sal był zaalarmowany. (podp.) Wilhelm. 

Wersal 21 paźdz. godz. 1 w południe. Wy- 
cieczka. francuska ze znacznemi siłami z Mont 
Valćriem, przytem około 40 dział polowych; od- 
działy przodowe 9ej i 10ej dywizyi piechoty, tu- 
dzież 1go pułku landwery gwardyi, pod koniec 
wsparte ogniem artyleryi 4go korpusu z prawego 
brzegu Sekwany w oczach Króla Jmci zwycięzko ją 
odparły, Dotąd sprawdzono: przeszło 100 jeńców 
i2 działa polowe w naszych rękach. Strata z na- 
szej strony stosunkowo mała. Jeżeli o tej bitwie, 
jak nie wątpimy, wyjdzie nowy francuski biuletyn 
zwycięski, będzie on nowym dowodem, jak nader 
mało potrzeba naszym przeciwnikom , aby się za- 
dowolnić. (podp.) Podbielski. 
Blumenthala mówi o tej samej utarczce i do- 
daje, że pułk 50 piechoty zdobył dwa działa). 

Reims 21 paźdz. W Soissons dostało się 
do niewoli: 99 oficerów, 4633 żołnierzy. Zabrano: 


128 dział, 70,000 granatów, 3000 cetnarów pro-' 


P.‘ Kazimierz Stefan Młodecki otrzymał od mini- 
sterstwa handlu na rok jeden pozwolenie, na przedsię- 
wzięcie technicznych robót przygotowawczych do kolei 
przez Mielec nad 
Wisłoką, Żabno lub inny punkt nad Dunajcem i Nie- 
gdzie linia ta po- 
Od Kiako- 
wa linia ta nowa ciągnąć się ma przez Skawinę 1 Zas 
tor do Biały, gdzie połączyłaby się z koleją e 
cesarza Ferdynanda. Temuż samemu przedsiębiorcy u- 
dzielilo ministerstwo handlu na dwa lata pozwolenie na 
przedsięwzięcie technicznych robót przygotowawczych do 
kolei żelaznej z Tarnopola przez Czortków, Zaleszczyki. 
Śniatyn i Żabie aż do galicyjsko-węgierskiej granicy 


Dnia 31 października rano odbędzie się w Namie- 


Wersal 21 paźdz. Do królowej Augusty w 


(Telegram jenerała | 


(namiestnik) przybył tu wczoraj, i przyjmowany 
był gorąco. W ciągu całego przejazdu przez mia- 
sto odbywały się manifestacye za utrzymaniem 


dzi na jeden z 26 adresów korporacyi i Rady miej- 


mieć zaufanie do mocarstw, które podpisały tra- 


niom dzieaników i pogłoskom o przyłączeniu Lu- 


go Prusom. 


czyły gotowość zezwolenia na rozejm, pod warun- 


ryńskich pod zaręczeniem Europy. 


zi, że onegdaj zaszły w Metz groźne zamieszki z 
powodu obwołania republiki; tudzież że zdarzają się 
częste zbiegostwa. — Sun donosi, że admiralicya 
wysłała okręt „Helikon* do Havru, skąd lud nie 
dopuścił statkom angielskim odpłynąć z przedmio- 
tami żywności. : 
Londym 22 paźdz. Bióro Reutera donosi, że 
zawieszenie broni pod Mezitres upłynęło wczo- 
raj; wszelako bombardowanie miasta nie rozpo- 
cznie się przed upływem dei kilku. Załoga w Me- 
zires liczy 500 do 600 ludzi. — Daily News do- 
noszą: Jenerał Boyer ofiarował poddanie się ar- 
mii Bazaina, lecz pod warunkiem zatrzymania 
twierdzy w rękach załogi regularnej. Moltke od- 
rzucił tę propozycyę. Tenże dziennik dowiaduje się, 
że według zeznań jednego zbiega zabito Bazai- 
na, kiedy chciał niedopuścić manifestacyi z po- 
wodu ogłoszenia republiki, — Twierdza Bitsch 
obsaczona jest 8 tysiącami wojska z odpowiednią 
artyleryą oblężniczą. 3 j 
Londyn 22 paźdz. Times, Daily News i Dai- 
ly Telegraph podają jednakie telegramy z Ma- 
drytu ocelu misyj Kóratrego. Ządał on od 
rządu hiszpańskiego zniesienia zakaza wywoza ko- 
ni i broni; wszelako Prim odmówił stanowczo, 
gdyż cofnięcie zakazu byłoby naruszeniem neutral- 
ności. (Kóratry wrócił już z Madrytu do Tours, jak 
donosi depesza z Tours z 21g0). ę 
Londyn 22 paźdz. Podróżni przybyli na pa- 
rowcu „Grimsby“ z Hamburga, powiadają, że we 
czwartek rano przepłynęli około floty francuskiej 
na 130 mil morskich od Helgolandu; wnosząc 
z kierunku, jak flota płynęła, powinnaby ona we 
czwartek wieczór minąć Dover. Składała się z 9 
statków, między któremi jeden mocno uszkodzony 


aeutralności i niepodległości księstwa. W odpowie- 
skiej dał książę odpowiedź zapewniającą, że należy 


ktat londyński. Panuje nieopisany zapał w mieście, 
który jest jakoby protestacyą przeciw twierdze- 


ksemburga do Związku północnego i odstąpieniu 


Londyn 22 paźdz. Times ogłasza depeszę z 
Berlina z dnia dzisiejszego tej treści: Prusy OŚwiad- 


kiem, aby Francya zgodziła się w zasadzie na u- 
stąpienia terytoryalne. Odmówiły zaś poprzestania 
na zrównaniu z ziemią twierdz alzackich i lota- 


Londyn 22 paźdz. Daily News ogłaszają de- 
peszę z Saarbriicken z d. 21 bm., która dono- 


chu, kasę wojenną 92,000 franków, bogato zaopa- statek z kolcem. W pobliżu brzegów widziano łódź 
trzony magazyn dla jednej dywizyi wojska na trzy działową. Dla statków niemieckich zawsze jeszcze 


się z bankierami niemieckimi i angielskimi o pożycz- 


rządu włoskiego na tajne agitacye stronnictwa ul- 
tramontańskiego w Bawaryi, które miały znaleść 
tam oddźwięk u kilku książąt krwi. Migliorati oba- 
wia się, aby knowania te nie spowodowały Bawa- 
ryi i Prus do polityki nieprzyjaznej Włochom 
z powodu sprawy rzymskiej. Książę Doria Pamfi- 
li ma być mianowany ministrem domu królew- 
skiego. 


surowe rozkazy przeciw kontrabandzie wojennej 


Garibaldi otrzymał od rządu w Tours przyrze- 
czenie poddania jeszcze raz w Nicei kwestyi 


ny Lobbia udał się do Garibaldego do Francyi. 

Wioremcya 22 października. Depesza z Kon- 
stantynopola z 21go donosi: Grecya i Turcya pod 
pisały przymierze zaczepno odporne w celu wspól- 
nej obrony przeciw każdemu państwu, któreby za- 
mierzyło na Wschod.ie wystąpić w celach zabor: 
czych. 

| POR 22 paźdz. Poseł francuski Sé- 
nard wyjechał dziś wieczór do Tours. Bar. Vil- 
lestreux pozostaje tu jako sprawujący interesa 
Francyi, podczas kiedy Cléry będzie zajmował 
stanowisko nadzwyczajaego wysłannika francuskiego. 

Genua 22 paźdz. Movimento ogłasza list z 
Dole z 18go, który donosi: Garibaldi utworzył 
kadry armii Wogezów. Trzy pierwsze brygady już 
utworzone; pierwszą dowodzi jenerał B o sa k (Hau- 
ke), a ta składa się z jednego pułku gwardyi ru- 
chomej, jednego batalionu wolnych strzelców i wie- 
lu Anglików i Hiszpanów, którymi dowodzi O ren se; 
druga brygada pod dowództwem pułkownika Ma- 
rie, składa się niemal wyłącznie z Francuzów; 
trzecia pod wodzą Menottego Garibaldego, skła- 
da się z pułku gwardyi ruchomej francuskiej i 
dwóch batalionów włoskich. Do. każdej brygady 
dodana jest jedna kompania iżynieryi. 

Belgrad 22 paźdz. Rząd rosyjski zapewnia 
tutaj, że nie zamierza naruszać praw międzynaro- 
dowych pod względem Rumunii. Oświadczenie to 
zadowolniło. 


Wiedeń 23 października. 


Ostatnie 'usiłowanie. zawarcia kompromisu z 
czeskimi właścicielami większych posiadłości nie 
powiodło się ministerstwu. Stronnictwo wiernokon- 
stytucyjne z Auerspergiem na czele odrzucilo wszel- 
kie propozycye, i woli uledz raczćj feudalnym, niż 
porozumiewać się z obecnym rządem. Tak więc roz- 
biły się wszystkie usiłowania, jakie rząd podjął, 
aby doprowadzić do skutku jakikolwiek możebny 
kompromis lub zgodę na czas dłuższy. Spytacie 
mnie zapewne: dlaczego? Na to odpowiem wam, 


kę. Margr. Migliorati poseł włoski w Monachium, 
obecnie na urlopie we Florencyi, zwrócił uwagę 


Fiorencya 22 paźdz. Ministerium wydało 


do Francyi, W Brescia nagromadzone ogromne 
zapasy wojenne. Sentinella delle Alpi donosi, że 


należenia pod głosowanie powszechne. Deputowa- 


miesiące, bardzo wiele przedmiotów umundurowa- niebezpieczna żegluga. ( m 
nia. (podp.) Kręski, | tkopenhaga 22 paźdz. Telegram prywatny zasiągnąwszy z dobrego Źródła informacyi i pou- 

Tours 22 października. Depesze z Lille z dnia londyński w Berlingske Tidende donosi: Księstwo | czony własnym na rzecz poglądem: Rząd dzisiej- 
dzisiejszego mówią, że nieprzyjaciel zajął wczoraj Walii przybyć mają do Camden - Place w odwie- |szy podejrzywają tutaj, że nie myśli szczerze 0 
St. Quentin; Prusacy posuwają się na Amiens dziny do cesarzowej Eugenii. Wczoraj wieczór od- | konstytucyi w zasadzie i o wynikających z nićj in- 
w dwóch kolumnach, jedną `z Breteuil, drugą z była się rada ministrów. Wiele dzienników domaga |stytucyach. Prawdą jest, że już br. Potocki przy 
Montdidier. się przyjacielskiego pośredniczenia między strona- |objęciu swego urzędu miał zamiar zmienienia kon 

Tours 22 paźdz. wieczór. Constitutionnel mó- mi wojującemi. — Rząd w Tours oświadczył, że za |stytucyi, aby zadowolić Czechów i Polaków i aby 
wi: Anglia postanowiła interweniować wprost u każdego rozstrzelanego wolnego strzelca każe roz- osiągnąć zgodę na drodze konstytucyjnćj między 


i Niemcami, Polakami i Czechami. Niemcy jednak 
z nie chcą zmienić ani jednego artykułu konstytu- 
cyi, któryby zmierzał do rozszerzenia samorządu 

|krajów, twierdząc, że narodowcy otrzymali już 
r | wszelkie możebne koncesye. Wskazując przy każdćj 

sposobności na Niemcy, stawiają się na stanowi- 
sku wielkiego mocarstwa, a dopóki Prusacy zwy- 
ciężają, trudno będzie od nich coś utargować. Do- 
póki hr. Potocki rządził wspólnie z kilku urzę-. 
dnikami, siedzieli deputowani niemieccy dość spo- 
kojnie, byli bowiem przekonani, że hr. Potacki trzy- 
mać się będzie konstytucyi i dążyć będzie do jéj 
zmian tylko na drodze konstytucyjnéj. Od: czasu 
jednak wejścia do ministerstwa barona Petriny, 
powstało między Niemcami pewne niedowierzanie. 
Mąż ten, mówili Niemcy, zdolny jest zrobić zamach 
stanu, i kto wie, do czego on może nakłonić hr. 
Potockiego. Rokowania z Czechami nieufność tę 
wzmogły i zrodziły w końcu sytuacyę, którą skło- 
niła Niemców do opozycyi biernćj. Teraz więc rze- 
czy tak stoją, że Niemcy nie chcą się układać z 
rządem, a tak wątpić można, czy się hr. Potockie“ 
mu powiedzie jeszcze jakiekolwiek przedsięwzięcie. 
Obawiać się jeszcze wypada, że nawet gdyby przy- 
szło do zgody między rządem a Czechami, Niem- 
cy gotowi jćj nie potwierdzić jedynie dla tego, że 
ją właśnie ten rząd zawarł. Nawet w kwestyi pol- 
skićj nie chcą Niemcy wspólnie pracować z hr. Po- 
tockim. Czytaliście w ostatnich dniach, co pisała 
najskrajniejsza lewica niemiecka (stronnictwo Rech- 
bauera) w tutejszych dziennikach; wyraźnie powie- 
dziano Polakom: Przyjdźcie do nas, porozumcie 
się z nami i odmówcie wyborów do delegacyj ra- 
zem z nami, a wtedy ministerstwo upadnie, my 
zaś układać się z wami będziemy na najobszer- 
niejszćj (?) podstawie. Rechbauer przyjął rezolucyę 
galicyjską w zasadzie, idzie dalój niż Potocki, mógł- 
by się wkrótce z rządem zgodzić co do koncesyj 
mających się udzielić Polakom, Ale cóż, kiedy 
Rechbauer nie chce nic mieć do czynienia z obe- 
cnem ministerstwem i dla tego stara się ominąć rząd 
i układać się wprost z Polakami. Największe nie- 
bezpieczeństwo jednak zagraża rządowi, jeśli Niem- 
cy odmówią wyborów do delegacyj, jeśli Słowianie 
mieć będą większość, a adres nie będzie zawierał 
wotum nieufności. Wtenczas upadek jest nieuni- 
kniony, gdyż machina rządowa stanąć musi w ru- 
chu. Cóż wtedy robić? zapytacie. Jedyny Środek 
byłby wtenczas, żeby hr. Potocki nie czekał wotum 
nieufności dla swego rządu, lecz aby wszystkich 
uwolnił ministrów. Przeciw hr. Potockiemu, mogę 
z całą pewnością zaręczyć, stronnictwo niemieckie 
nic nie ma, i dla tego bardzo jest możebnem, że 


i 


e 


, 


br. Potockiego. . 


Wszystkie ważniejsze wiadomości zamknięte są 
w depeszach telegraficznych powyżej umieszczó- 
nych. Mówią one o wycieczce z Mont Vałeriea pod 
Paryżem w piątek. 

O układach pokojowych tyle tylko słychać na 
teraz, że Thiers wybiera się do głównej kwatery 
pruskiej. 

Obok Thiersa, jenerał Boyer odbywa podróże 
dyplomatyczno - militarne to do Wersalu, to do Me- 
tzu, a teraz znów do Anglii, podobno do Cesarzo- 
wej. Jenerał Bazaine działa też nietylko jako do- 
wódzca Metz, alei jako naczelny wódz sił zbroj- 
uych, a zatem, czy w porozumieniu z Paryżem lub 
nie, w imieniu całej Francyi militarnej. 

Powyżej zamieszczamy dwa listy z Francyi, 
z których jeden paryski balonowy. Że bardzo spó- 
źoiony, a nawet o kilka dni wcześniejszej daty 
od umieszczonego przed trzema daiami — powo- 
dem tego nieregularność poczty balonowej, na któ- 
rą się nawet uskarżają ci co odbierają listy pary- 
skie we Francyi. Dzienniki z Tours nie dochodzą 
nas wcale w tej chwili. 

Organizacya Niemiec napotkała przeszkodę ze 
strony Izby deputowanych w Sziutgarcie. Z tego 
powodu rząd wirtemberski uzyskawszy od Izby 
koszta wojny, rozwiązał Izbę, a od nowych wybo- 
rów spodziewa się przyjaźniejszego dla Prus re- 
zultatu. 

Według doniesień z Moskwy, Car Aleksander 
zaniechał podróży do Kryma. 


Ostatnie depesze telegraficzne „Ozasuć, 


Tours 23 października. Kćratry zamiano- 
wany został naczelnym dowódzcą wszystkich sił 
zbrojnych Bretanii, złożonych z gwardyi ruchomej, 
zmobilizowanej gwardyi narodowej i strzelców wol- 
nych. Prusacy po półtoragodzinnem ostrzeliwaniu 
Vernon (na wschód Evreux, dep. Eure), cofnęli 
się w las. Pod Xćcourt stoczono ząciętą utarcz- 
kę dwugodzianą. Nieprzyjaciel został odparty. 
Wojska francas ie walczyły dzielnie. Między V 0- 
ray a Cussy (blisko Vesoul, dep. Haute Saône) 
d. 22 b. m. przez cały dzień trwała zacięta walka, 
której skutki jeszcze niewiadome. 

kóruksella 24 paźdz. Telegram londyński w 
Indépendance belge donosi pod d. 23 b. m.: Po od- 
byciu w piątek rady ministrów, lord Granville 
wysłał telegramy do posłów angielskich w Tours, 
Berliuie, Petersburgu, Wiedniu i Florencyi, celem 
spowodowania strun wojujących do przyjęcia zawie- 
szenia broni, podczas którego możnaby zwołać kon- 
stytuantę we Francyi. Odpowiedzi otrzymane do- 
zwalają przewidywać rychłe przyjście do skutku ro- 
zejmu. . 

kłorencya 24 października. JIndipendenza 
dowiaduje się, że jeżeli Bazaine układał się o 
pokój, to bynajmniej nie działał przeciw intereso: 
wi republiki. Pogłoski o niezgodzie w łonie mıni- 
sterium włoskiego są bezzasadne. Jeneralny sekre- 
tarz ministerstwa spraw zagranicznych Blanc, 
mianowany jest posłem włoskim w Madrycie. 


Kursa. Wiedeń 24 paźdz., godz. 2 min. — 
5% zjedn. dług państwa banku 57.16. — Zjedn. 
dług państwa w srebrze 66:80. — Losy z r. 1860 
93:10. — Akcye banku 715. -— Akcye kredytowe 
256'70,— — Londyn 122-90. — Srebro 12175, — 
Dukat 5.91—.— Lombardy 17280, -— Losy z roku 
1864 116.75. — Akcye franco - austr. 10180. — 
Napoleony 3:845/,,. Akcye kol. gal. Karola Ludwika 
24250.— Akcye kol. Lwow.-Czerniow. 19550. — 
Akc. kol. północ. - wsch. 159—, — Akcye banku 
związkow. (Vereinsbank) 94.—' = Akcye banku 
jeneral. 76:—. — Renta w srebrze 66:80. ~- Obiig. 
indemniz. gal. 73:—. + Akcye banku wiedeń. dią 
obrotu ogóln. 13450. — Akeyo anglo.-banku 218—, 
Akcye kol. rządow. 388*50.-- Akcye Kol. giedm. 
1166.75. -- Akcye kol. Rudolfa 162:75.— Ake. kol 
| Pardubic. 169.—. ~- Akcye kol. północ. 21275. —-- 
Tramway 156:60.— Akcye banka budowy 50—,— 
Akcye kol. wschod. 89'75—, Akcye kolei Alf51«. 
a OAK, 

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR 


Satoni Ktreębukowsk”. 
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Rada państwa skompletuje ministerstwo pod egidą 
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4 CZAS z Wtorku 25 Października 1870. ' 
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F ris ch drauf los!! | A p t e k i | KELLER i ALT w Wiedniu, „Ogłoszenie. 20.000 baryłek 
Wór in! der Welt prosperiren Will, muss | W Załubińczu, obszarze dworskim, Sar dynek rosyjskich, d 


immer darauf bedacht sein, dass er ein leżącym pod samym Nowym Sączem,: przy 


do kupieńia w większem mieście obs 


bestimmtes Ziel vor Augen bat. wodowem, wartości do 15.000 złr. wa, Wytworne Doskonałe Drbrze watowane q głównym- gościńcu cesarskim. do Lwowa | wybornie marynowanych: baryłka po 10 
Die meisten Menschen opfern die Hilfte|poszukuje się pod adresem: Fut lastowe Ubior m kie j setwalzsana: jaa Browar hiwny wa: 0 2 > do 90 większyć 
ihres Fleisses und ihrer Bemühungen durch| Józef Trauczyński, aptekarz uiro m ZKI : gi wany z. Dystylarnią na wódkę, Spilką|rybsk 2'złr.;:z 60 do 70 większych r% 
unbestimmtes, zielloses Schwanken. Viele | MALTA M a" AS y ę "Palto ZIMOWE, i na piwo, z dwoma Izbami  szynkownemi | bek złr. 1:80, Y, baryłki z 25 do'30 ryb 


w.Krakowie. (1617-1-3) 45 złr. zadziwiająco; tanio 


i Alkierzem, razem z piwnicą na piwo kami 80" centów. 


junge Leute beginnen ihre Thiitigkeit ohne u } : , 

Zweck und ohne Ziel, ohne znerst zu piti- 0 yii j - — 18 ztr. pod jednym dachem; zaś obok Suszarnia 

fen, ob sie auch für das Geschäft, dem sie WaB ra akupując i sprzedając ko- Piawiki aw Gie. Kellera i Alia, KG ou Słodownia i Lodownia; nastę- Sardynki Wantejskie: 

sich widmem wollen, die nótbigen Fähig- | m griisowym sposobem szcze- | ; à Wiener Huuptstrasse N. II, Wyborowe pnie Propinacya „Piekło zwana —toyBa- |. IS 5 TIO „| akad š 
miogrodzk je (gegenüber dem Freihause, mo pod Nowym Sączem, bo tylko rzeką | /4 Porcy! Z rybkami 38 cent., lą po 


keiten und Eigenschaften besitzen, thun 
bald dies, bald jenes und häufig gar nichts, 
gehen bald rechts bald links, bald zurück 
oder stehen gar still. Der re,hte Weg im 


gólniej teraz y? (1618-1-3) 
e Chmiel — Jęczmien 
piękny dla browarów, 


BĘ Rzepak — KKoniczi 


Ecke der Paniglgasse. 


Futro podróżne cexuua raent Palto zimowe, 


Vi i - . . . U : > Aż 4 
z wykładami szopo- |Ubiory nieodpowiednie najmodniejszego kroju 


Kamienicą przedzielona, z trzema Wyszyn-|cyi 2:24 rybkami 76 centów, !/, porcj? 
kami, to jest: właściwem „Piekłem,“ „Ra- '250 rybkami 1 złr. 80 centów 
jem“ i Domem. Zajezdnym z sześcioma wol wód i”? wb 81953 

Pokojami, Piwnicą, Mtajnią i przynale- |u 4. P, Eale w Wiedniu, Stadt 


KELLER i ALT w Wiedniu] 


niupory MTV! HATTIAY 


Leben ist der, d adeaus fiihrt und . AE? r 
e do Rążel tipt "09 Fa Ziel. Dem ge: wszelkiego rodzaju ZD oże, 40 zł Fe dmóści: dj wać” 30 złr. żnym ogrodem „Willa-franka“ zwanym — | Bothgasse, Fischhof.N, 5 „zum Italiener 
ehrten Leser sind gewiss Männer bekannt, | prosimy 0 przysłanie próbek. do-Domów EE ustalą ŚŚ AST do sprzedania lub do kilkoletniego Szczegółowe Cenniki wszelkich Delike” 
die unter bescheidenen Verhältnissen in komisowo- handlowych zi. gy i wydzierżaw ienia. — Bliższa wiado- tesów i Win bezpłatnie. — Odsprzedajł! 
das Lebea eingetre:en sind, die sich aber | p, $poczyński ky gS EP" Przyjmując napowrót bez trudności każde nieodpo- mość u właściciela tamże wZałubińczu cym szcżególńe uwzgł dnicnió Ft 4-4) 
durch nichts von ihrem eingeschlagenen| ` Rynek Główny pod Ł. 36 3 wiednie ubranie, zapewniamy najrzetelniejszą 1 najsu- zamieszkałego: (1556-.2) DE PAP SST 
Wege abbringen lieasen, die sich unter=|; we Lwowie h Nówa pól L.15. sumienniejszą obsługę. (14458-) 3 


geordneter Arbeit nicht schamten und Cie 
nach jahrelanger Thatigkeit Sich in der 
menschlichen’ Gresallschaft eine Stellung 
errungen haben, um die sie beneidet wer- 
den. Solche Männer haben nur ihr Ziel 
verfolgt. Sei thatig und mach” dich früh 
auf die Beine, aber vor allen Dingeu gehe 
den geraden Weg. Lerne selbstandig zu 
werden. Sei vorsichtig.. Bedeake, dass be- 
ständiges: und Verstindiges Annonciren 
die Seele jedea Geschäftes und das gros- 
se Mittel zu geschäftlichen Erfolge ist, 
uńd vergiss nicht, dass das erste und.be- 
deutendete Etablissement. in Europa, das 
sich ausschliesslich mit der Vermittlung 
Zeitungs -|Annoncen an alle Blätter der 


Keller i Alt, 


majster krawiecki: i posiadacz nagrody rządowej. s 


| Mmm Hauptstrasse Ns 11. 
3 CJ -== s = — patma acamus m 
Połecając się łaskawym względom, 


- y ; lor { i 
Polecaj mugi Wy roDb i budowa machin 
64-1- z uszanowaniem 
e a wokiżw Briese i Spółka 


w Klęczanach, poczta Nowy „Sącz, 


5'2 procentowe 


WIEDEŃSKIEJ KASY MIPOTGZNEJ 


są do nabycia w sztukach po złr. 5000, 1000, 300 i 100. 
Wykupno tych. listów zastawnych nastąpi w miarę €©: po! 
roku odbywającego się losowania onych, w prze” 


| iniejszem mam zaszczyt zawia- 
L domić Szanowną Publiczność, że 
Sklep moj 


znajduje się obecnie w Rynku Głównym | 
w kamienicy bankiera Mendelsburga 


pod L. 9 na I™ piętrze. 


| 


| 


ałości kilkoletniej po najtańszych cenach : 
6, a do drzwi po 6 i 10 ceatów łokieć (białe, bru- 


natne, koloru dębowego), 


Welt befasst, das vielyerzweigte Haus der ||| $2 3 RZ RZE ) ! l Javu 32 lat al pari opatrzone są W PND zizi 
Herren Haasenetein et Vogler ist, die in ES Pio iS g ffpolkca się do urządzenia całkowitego Browarów, Gorzelń, Młynów parowych do Liste kg p iee sa W. Kupony, każdoroczni | 
den Hauptstidten Deutschlands und der ffi Z= | Ssg Lesli amerykańskich, Tartaków tak parowych jako i zastósowanych do siły konne s opa a | a Maja bez „wszełkieg( 
A tey Se tł gE KJ Em lab wodnej, Machin parowych i Kotłów, zupełnych przyrządów do wiercenie, potrącania na podatek' platne, i mogą być „pr3” 
ub ad bówókiś: es auf. Du it jim L- EE | 3% HE Pomp, Lokomobil i Maszyn rolniożych. Niemniej przyjmuje wszelkie A a VESAAS uf kaucye służb, lub zobowiązań , niemniej 
ben finden, dass dies goldene Regeln sind. FA È Ea prawy za najniższą cenę, poręczając za rzetelność i szybkość wykonania jako fundusze R upilarne, Fideikomisowe, i De” 


wszelkich zleceń. (1544-1-6) 


(1580) pozytowe. 

Pierwsze losowanie ma miejsce w Stycznia 1871 roku.: W8 
każdym liście zastawnym wiedeńskiej kas! 
hipotecznej jest uwidocznioną hipoteka. onemu przy” 
sługująca, równie jak poswiadczenie komisarza kre 
jowego i Wydziału rewizyjnego co do onego  pupilarnego : ber 


kania. 


Adwokat krajowy 
Dr Ferdynand Wilkosz, 


otworzył Kancelaryę w Krakowie, przy 
ulicy Jagiellońskiej w domu Wgo Ja- 


Wiedeńskie Towarzystwo Kantoru Wymiany 
( Wiener Weschselstuben-Geselischaft ). 


psi 
uprzywilejowane, wielokrotnie wy- 


ko odpowiednie znane 


gów do okien i drzwi, 


e zawsze drukowany przepis, 
prawić do okna lub drzwi 'v ten spos 


J. Popelarz, 


łaści ciel i c.k. uprz. fabrykant. 


Nagrodą odznaczone 


szkadzają do otwierania i zamy 


w Składzie fabrycznym w Wiedniu, Kolowratring Nr. 12. 
Polecenia zamićjscowe większe i mniejsze wypełniają się bezzwłocznie; do 


epg” n a a a 3 
szozurowskiego, pod L. 205. PAD Ę kapitał akcyjny 3 m il 10 n y zir. pieczeństwa: | i 
(1563-1-4) F i s 1 biii Gdy tedy w mowie będące fisty zastawne obok 

dy częstokroć fałszowany Syrop || Ac > z p Zakupno i sprzedaż papierów państwowych r przemysłowych, Losów, mo- znakomitego procentu, nie ulegaj C wielkim zmia” 
| ERA mojem nazwiskiem jest ogła- śś R sS SR z nety złoty i srebrnej, Promes na wszystkie ciągnienia, Przekazów i Listów Hnom kursu. zupełne maja za ezpieczenie 
szany i sprzedawany, uważam za obowią-||-== *żez f'o ZAoBŃ ne kredytowych na wszystkie znaczniejsze targi Europy 1 Arreryki. AT (pie ge ależy tł Í nie Kani goi f 
zek niniejszem ogłoszeniem zawiadomić || 5g |48 © os aż » Polecenia na tutejszą, jako też wszelkie zagraniczne Giełdy, wypełniają się PIZYJY PRACZE JĄ RAE e © najpew a jszych 1 naj 
om że od tylu lat przezemnie wy- ||| £2 AA m R za IZS najrzetelniej. „Hlepszych papierów lokacyjnych. 
rablany 1536-1-6) sale S ze 2.2, E i ; | | d 

Syrop Pagliano, HERA ig |3 Wiener Wechselstuben-Gesellschaft. Bank pod firmą . 

Z || S 34 sa O Ag ER a | 

jajka Rafah kod cs EE ZR 3, SE Wien, Graben, Nr $. —  (u2140-24) 4 EP ANTONI HOELCEV 
go Ajenta w Wiedniu p- Józefa Raftla, l l Kozina. c 4 wW Krakowie. x 


Opernring Nr. 17 do pabycia; flaszka po 
złr. 1:30, — 6 flaszek 7 złr. — 12 flaszek 
13 złr. 50 cent. 

Ten w całej Europie należycie ceniony środek 
domowy, któremu tysiące ludzi odzyskane zdro- 
wie zawdzięczają, czego dowody setki świadectw, 
nie potrzebuje więcej zachwalania, a pozwalam 
sobie tylko powołać się na zamieszczone podzię- 
kowania w najznakomitszych dziennikach facho- 
wych austryackich. „Wiener medicinische Pres- 
se* i „Wiener Lloyd.* 


Obligacye premiowe m. Bukaresztu 
na 20 franków. 


Urzędowych ciągnień 6 do roku w Gotha, 
a najbliższe | 


dnia i Listopada r. b. 


z następującemi wygranemi: 
1 na 100.000 franków w złocie, 1 na 25.000 
1 na 5,000, 5 po 1.000, 10 po 500, 20 rz 100. 
100 po 50, i 1.259 po 20 franków. © 


E a NESST À 
Wprost sprowadzone swieże przesyłki 


krystalicznych Cukierków ziołowych - 
Doktora Kocha, 


właśnie nadeszły do podpisanych. 


Nadzwyczajna wziętość, jaką sobie Cukierki ziółowe Dra iKocha'umiały wyrobić, jest 
przez coraz większy odbyt i rozmaite, a zawsze nader przychylne zdanie lekarskie coraz więcej uwi- 
docznioną i z przyjemnością możemy na to przytoczyć nowy dowód. i A upakowane, których 

„Posiadamy“ tak pisze pomiędzy innemi w niedawno wyszłej większej popularno-naukowej rozprawie $ białe etykiety dru- 
pewien szanowny lekarz „w cukierkach ziołowych Dra kocha preparat, którego | 


PR.KKEJS 
VALIGE y 
A EN CO 


Aby zapobiedz złu- 
|dzeniom, trzeba do- 
kładnie uważać, że 
|krystalizowane Ou- 
jkierki ziołowe Dra 
| Kocha, są tylko w po- 
jdłażnych pudelkach 


Ekstrakt z orzechów 


do farbowania włosów na blond, bru- 
natno lub czarno. Sporządzany z zie- 
lonćj łupiny orzechów; zdrowiu i włosom 
najzupelniej nieszkodliwy — farbuje wło- 
sy w pięciu minutach pięknie i trwale, na 
blond, brunatno lub czarno, nie 
walając ani skóry na głowie, ani bielizny. 
Należy jeszcze zauważyć, że przez częste 
używanie, ekstrakt ten z orzechów udzie- 
la się przez pory włosowe cebulkom wło- 


„łagodne i uspakajające działanie w zajęciach nieżytowych keżdego rodzaju, jako też w ogóle kóón=? wow, 
„przeciw usposobieniom do nieżytu może być uważane zaniezawodne. Używanie ich jest jako zba- 
„wienne w kaszlu, pochodzącym .z rozdrażnienia, tak zwanym suchym kaszlu, w duszności i ciężkości KE 
„na piersiach, jako dyetetyczny środek dla istot słabych na” piersi i chorobach piersiowych różnego stopnia u dziect. 
„Słusznie nazywany jest Środkiem przeciw nieczystemu głosowi i chrypce 1 chcemy przez to dowieść, jakie znaczenie 
„przypisać należy zawartemu w nich wyciągowi soków ziołowych i słodkich pierwiastków, działających nn' utrzyma= 
„nie czystości, świeżości i giętkości organów: mówienia.“ j 
Możemy zaręczyć za prawdziwość będących u nas na Składzie Cukierków ziołowych Dra Kocha. 


sowym i sprawia, że włosy nowo wyra- RSA i i 
stajace pierwotnego kolorn nabierają. Wiktor Redyk, Tora aag i Wyciągnięte Obligacye 'wypłacone będą bez kosztów 
1 dak se me EPERE PE EE Apteka „pod Barankiem,“ Mały Rynek; przy -Rynku Głównym; ii 
ak. płynnego Eks u z orz b 3 Pi ? 
1 słoik Pomady dto 2, W Białej p. Leopold Schwanzer, — w Bełzie p. A. W. Grot — w Morszczowie p. But Nantri lk c = z becik w Berlinie, Wr ocławiu, Lipsku, 
1 flakon Olejku orzechowego pr Ewa Kornfeld i p. Franciszek Gomoliński apt. — w Brzeżanach p. 3.. adenhecht, — w TĘ . t E zab nom men aii } TAPA 
Y, dto * dro dto 1 w Bochnip. Paweł Niedzielski, — w Czerniowcach p. Ignacy Śchnirch w Drohobyczy ps OSA, stawia p] n Mambur u 
a 7 Walery Rogawski spt., — W Gródku pan Tomaszewski aptek., — w Grybowie paa Alojzy Muszyński, — w Jarosławiu p. Rohm apt., f Pi 4 . 


BIE" Prawdziwy do nabycia :*49BĄ 
w SKŁADZIE PARFUMERYJ 


i Si i i „A, Krzysztoforski— we Lwowie pani 
w Nassach p. Michał Neumann, —w Hiołomyi p. Jan Sidorowicz apt. i p. K. Laden— w Hrośnie p. A, yszto Á | 

J. F., Kleina S aa et Rissler, p. Zygmunt, Rucker apt., p. Fryder. Schubuth, pan A. Berliner aptek. (przedtem Laneri), i R aee get ANE 
Lisku pan Robert Barański apt., — w Manasterzyskach p. J. Lipschfitz,— w Mikulińcach pan Stanisław Miedlicki aptek., — w My- 


Oryginalnych Obligacyj nabyć można u wszystkich Weks- 


Wa czu skie ge ślenicach p. F. Sendler, — w Nowym-Wargu p. Karol Laur, — w Nowym Sączu pan Ignacy Nm ga — w sn zk wa A Ag a larzy po dziennym kursie. 
w.WIEDNIU, Machalski, — w Przeworsku p. Felix Świtalski apt. ,— w Hikadowcach p. Karol ERDE BEA e arósrzegąk R S zsdbówie ja 
Stadt, Kśrntnerstrasse Nr. 26, w Rzeszowie pan Ignacy Schaiter i Spótka — w $adogórze pan A. St. Bursa, — w pama apana ah R SR SŁ obobiaie NOSBA DE Td 


Antoniękromer — w Suczawie p. J, Szymonowicz— w Sędziszowie p. Jan Kownacki, 
p. Dzi mbowski — w Sokalu p. 5. W. Grot, — w Stanisławowie pan Ferd. Stecher apt 
pniak, — w Tarnowie p. W. T. A. Wielogórski i p. Henryk Koy, — w Tarnopolu p. £: 
wicach p. F. Foltin,— w Zaleszczykach p. Józef Kodrębski, — w Hłkeczowie p- 0. Fadenhecht 
w Zórawnie pan Władysław Postępski. 


„ (dawniej Tomanek) — w Serecie p. J. Den- 

Morawetz i p. Wal. Stachiewicz — w Wado- 

— w Kółkwi pan Resie Barbag — 
(171-6) j 


w Krakowie u p. Józefa Jahna, 
we Lwowie u p. J. Berlinera, apt. 
jako też we wszystkich sklepach parfume- 
ryj, fcyzyerskich, Aptekach, Składach gą- 
lanteryjnych i zbytkowych, Ponieważ wy- 
nalezione przezemnie wyroby z orzechów, 


E Następujące ciągnienie odbędzie się już w dniu 
a Stycznia 1871. 7 (1561.3-5) 


Pooiągi osobowe. 


tak wielki pokup mają, przeto bywają czę- s, f 
sto naśladowane. Kurs papierów i pieniędzy Insty zastawne | żądająj płacą żądają | paag żądają | płady del 
Aby Szanowna Publiczność, złudzona na- LE | Banka nar. ioe | 95 25| 96 — (Zolo! zuchodn. u, 24. |217 — | 216 60 | Xol pôi O.e.loof.kaa. | 90 — | 88 — ROROCYMY rosyjsko na kólejach żelaznych. | rano 
śladowaniami, nie była oszukiwaną i napró- Araiców 24 paźdz żądają | płacą 49 galicyjskie 71 50| 70 75 Pardubickiej |. 171 — | 170 — | » a » Za 100 fi. w. a. 8% — | 66 ~- | Brębro .. . a.s « « buj TRZ . 
żno nie wyrzucała pieniędzy, upraszą się Jreb. polst. za Loost}. | 110 | 106 SĘ A A południowej . [173 40 | 173 20|  „wtreb.5$, „ „| 194 — | 108 76 | Srebro, kupony. . . w Mrakowie: twowski 
o zwrócenie uwagi na powyższą firmę, a -u ipowe Gli 115 | 112 6$ gal. zakł. kr. wżoś. z Galicyjskiej . . (243 75 242-25 | Kol. wachod. Czex. sa talary awiązkowe . wi 11.36 
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